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Prawdziwy Zwierzchnik Państwa. 


Wicemarszałek sejmu, p. Stanisław 
Car, zagajając prace komisji konstytu 
cyjnej, stwierdził w referacie wsięp- 
nym, wygioszonym 17 marca 1931 r.: 
ejm ustawodawczy,  opiacowuiąc 
„onstytucję, kierował się przy określa 
wu uprawneń Giowy Państwa tenden 
cami ograniczającemi, ze względu na o 
sobę ćwczesnego Naczelnika Państwa. 
Wybitna indywidualność i autorytet 0- 
sobisty Józela Piłsudskiego napawały 
sem ustawodawczy obawą przed sku 
pieniem w jego rękach zbyt wielkiej 
władzy, Upracowana pod kątem wadze 
ña aktua.nej sytuacji politycznej kon- 
stytucja nie mogła zadośćuczynć po- 
irzebom budującego sę Państwa. 
stw erdzają to niemal  jednomyśmie 
znawcy naszego prawa konstytucyjne 
go, niczalsżnie od kierunków polstycz- 
rych i różnie ideowych.“ 

W istocie, postulat rozszerzena u- 
prawmień Prezydenia Rzeczypospoli- 
tej, k.órecby uczymiv zeń prawdziwe- 
go Zwitrzchnika Faństwa, wyposażyły 
w pełmę wiadzy, wyniosły na stano- 
wiska madrzęćne nad innemi organa- 
mi wladzy państwowej — postulat ten 
gd lat inż caiych rozbrzmiewa w pol- 
skiej piibkcysiyce politycznej i prawni 
czej, Stanowi on też leze podstawuwą 
proiektu nowej konstytucji. opracowa- 
uego przez klub BB, 


Nie siląc Się na wyczerpanie tak roz 
fegłcgo i skomplikowanego tematu. 
przyjrzeć się iednak należy choć pobie 
żnie tym zagudnieniom. które łączą 
Się z poleciecm wiaczy zwiorzchn ej 
Prezydenta, by dyskusję pubiiczną po- 
Stawić na realnym gruncie i wydobyć 
ią z gęstwy frazesów, zasłaniających 
pustkę myślową lub dyktowanych ra- 
chubą partyjną. 

Nie wywolują oczywiście zastrze- 
żeń te uprawlienia Frozydenta. które 
powszeclinie nazywamy prawem ła- 
ski, Prezydent jest władny akiem, ma- 
jącym pięino władzy osobistej, ulaska 
wić indywidualnic skazant4o prawo- 
mocnym wyrokiem sądowym, zmienić 
wym ar kary, darować prawne skutki 
wyroku. Władmy jest rówież aktem 
amnestii zastosować prawo łaski do ca 
łych kategoryj skazanych  prawoino- 
cnie przestępców. 

Uprawnienia reprezentacyjne Prozy 
dama wyrażają się tem, że Prezydem 
reprezentuje Państwo nawewnątrz i na 
źtwnątrz, wysyła i przyjmuje przed- 
Stawiciel. dyplomatycznych, zawiera 
wreszcie | ratyfikuje umowy między= 
narodowe, Już to osiatnie uprawnienie 
inoże być i bywa najczęściej konsty- 


l JĘcy 


Harcerze polscy rowrócili 
z G050:i6. 

Warszawa, 16 sierpnia. (PAT) W 
dniu dzisiejszym © godz. 10 specjalnym 
kociągicim w skiadzie 9 wagonów oso- 
bowych i 5 wagonów towarowych wio 
zących tabor powrócili do Warszawy 
Harcerze polscy w liczbie 300 ze zlotu 
w Gódólló. 70 harcerzy polskich pozo- 
stało jeszcze w Wiedniu, 70 innych 
Udało sie na wycieczkę do Czechosło- 
WaACJL. 


tucyjnie ścieśnione, gdyż pewne umo- 
wy wymagają uprzedniej zgody Ciał 
parlamantarych. | nasza Konstytucja 
marcowa wylicza szereg umów (trak- 
taty handlowe, celne, przymierza itd.), 
które wymagają przed ratyiikacją Zgo 
dy sejmu, Wieloletnia zaś praktyka wy 
rodziią ten przepis konstytucyjny W 
ten sposób, że wszystkie n'emal umo- 
wy były przed ratyfikacją przedkłada 
ne sejmowi do aprobaty, Ostain.o do~ 
piero poczęto w sposób bardziej ŚCi- 
sły i logiczny stosować art. 49 Kon- 
stytucji, nie bez dąsów ze strony opo- 


zycji sejmowej, jak to miało miejsce 
w związku z ratyfikacją naszego pa- 
kiu o nieagresji z Rosią. 

Konstytucja marcowa z pobudek, o 
których mówił w komisji konstytucyi 
nej wicemarszałek Car, nie wyposaży 
ła Prezydenta Rzeczypospolitej nie- 
ual w żadne uprawnienia w stosunku 
do sejmu i senatu, czyniąc tem samem 
z izb usiawodawczych nieskrępowany 
niczem, zwierzchni organ państwowy. 
Dopiero nowela z sierpnia 1920, uchwa 
lona pod przymusem nowej, pomajo- 
wej sytuacji, dałą Prezydentowi prawo 


Warunki współpracy polsko-gdańskiej 


(lelefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 16 sierpnia. (Sz) Dzisiej- 
Sza „Gazeta Gdańska“ zamieszcza ar- 
tykuł, w którym omawia zasadnicze 
warunki możliwości wpsółpracy pol- 
sko- gdańskiej przy zupełnem wyko- 
rzystaniu portu gdańskiego. 

Warunki te streszczają się w nastę- 
pujących punktach: 1. obniżenie opłat 
portowych i zrównanie guldena gdań- 
skiego ze złotym, 2. przeprowadzenie 
iawestycyj technicznych w porcie 
gdańskim, 3. uruchomienie gdańsko- 
polskich linij okrętowych, 4, popiera- 


| 


| dności. 


nie eksportu polskiego przez gdańskie 
czynniki i współdziałanie z Polską w 
walce z konkurentami, 5. współpraca z 
pulską w dziedzimie propagandy han- 
dlu morskiego. 

Dzisiejsza „Vorposten*, omawiając 
te w:uunki, twierdzi, że punkty 2. do 
5. Są rozsądne i nie natrafiają na tru- 
Punkt 1. stanowi zamach na 
gdańską samodzielność, która, jak za- 
znacza prezydent Senatu w swej mo- 
wie, nie może być naruszona. 


— n 


Lord Baden-Powell w Gdyni. 


Gdynia, 16 sierpnia. (PAT) Dziś u 
godz. 9 rano przybył do portu w Gdy 
ui statek angielski „Galgaric', na któ- 
rcgo pokładzie przyjechał naczelnik 
skautingu Światowego, lord Baden- 
Powell z małżonką, sztab jego voraz 
skauci i skantki angielskie w licszbie 
"100. 

Na wybrzeżu polskiem oczekiwały 
przybycia statku hufce harcerskie męs- 
kie i zeńskie z pocztami sztandaro- 
wemi, orkiestrą harcerską i marynar- 
ki wojennej oraz tłumy publiczności. 

Władze reprezentowali: dr. Michał 
Grażyński, wojewoda śląski, prezes 
Związku Fiarcerstwa Polskiego, wice 
wojewoda pomorski Seydlitz, komi- 
sarz Rządu m. Gdyni Sokół, dyrektor 
Urzędu Morskiego inż, Łęgowski, ko- 
mandor Frankowski, gen. Pasławski 
i inni. 

W chwili, gdy statek przybijał do 
portu orkiestry odegrały hymn angiel- 
ski i polski. Młodzież harcerska wy- 
wienila powitania skautowe, poczem 
na pokład udal: się członkowie hono- 
rowego komitetu przylęcia. Mowę po 
witalną wygłosił wojewoda Grażyński 
i wiceprzewodnicząca Zw. Harcerstwa 
Polskiego p. Sliwowska. Odpowie- 
dział na powitania lord Baden- Powell 
i jego małżonka. 

Następnie lord Baden-Powell udał 
się ze świtą na ląd, gdzie powitał go 
generał Sławoj - Składkowski, poczem 
przy dźwiękach hymnów  zeneralicia 
dokonała przeglądu hufców. 

Program pobytu -gości w Gdyni A m pB 


widuje w dalszym ciągu zwiedzenie 
portu, obozu reprezentacyjnego liarcor 
skiego, obiad a o godz. 16 odiazd do 
Sopot. 

Po uroczystościach powitalnych w 
porcie lord Baden Powell udal się na 
krótki odpoczynek na statek a nastę- 
pnie wraz ze świtą wyjechał na zwie 


dzanie obozu na polanę  redłowską. 
Owacyinie witany przez zebranych, 
lord i lady Baden Powell dokonali 


przeglądu hufców pomorskiego, poznań 
skiego, lwowskiego i krakowskiego 
oraz warszawskiego i śląskiego. W 
czasie zwiedzania obozu specjalna de. 
legacja harcerska wręczyła lordowi 
proporczyk z napisem: „Gdynia 16 
sierpnia 1933. Polska". Wzruszony da- 
tem lord Baden Powell podziękował 
za upominek i zapewnił m. in, że har- 
cerze polscy nie posiadają lepszych 
przyjaciół nad harcerzy angielskich. 
Pozatem nadmienił, że zlot w Gódólló 
stwierdził, jak wielkie wrażenie wy- 
warli Polacy na uczestnikach Jam- 
bore wśród reprezentantów 42 naro- 
dów, 

Z kolei lord Baden Powell wziął 
udział w śniadaniu. urządzonem w obo 
zie. Po obiedzie lord Baden Powell 
podziękował generałowi Sławój-Skład 
kowskiemu za specjalny przyjazd do 
Gdyni i wyraził uznanie dla harcer- 
stwa polskiego 

Wśród ogólnego entuzjazmu naczel. 
ny harcerz opuścił obóz i o godzinie 17 
na pokładzie statku „Goldaric' odje- 
chał do Sopot serdecznie żegnany. 
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rozwiązywania sejmu i Senatu przed 
upływem kadencji, a więc nadrzędne- 
go rozstrzygania w razie np. konfliktu 
między sejmem a rządem, To upra- 
whienie nie wyczerpuje jednak kwes 
stji. W grę wchodzić może zagadnie- 


nie tak zwanego veta Prezydenta 
dla wszystkich aktów  prawodaw-= 
czych, Veto Prezydenta — jak 


chce dzisiejsza teorja prawa konsty- 
tucyjnego — nie może mieć charakte- 
ru Stanowczego gdyż w takim razie. 
seim zeszedłby do roli organu dorad- 
czego, Skutkiem jednak veta winno 
być zawieszone ogłoszemiąę ustawy, 
do czasu ponownego jej uchwalenia 
przez izby ustawodawcze po upływie 
określonego terminu lub też kwalifiko- 
waną większością, Przy prawie veta 
Prezydent nie byłby tylko biernym w 
zakresie ustawodawstwa organem do 
ogłaszania ustaw, lecz wykonywałby 
korekturę pracy sejmowei, sprzeciwia 
jąc sę ustawie, sprzecznej z jego wi- 
dokami politycznemi. 

Uprawnienia Prezydenta w Stosuń- 
ku do rządu zazęuiają się Ściśle o za- 
gadnienie odrłowiedzialności parlamer 
tarnej gabinetu i o stosunek premjera 
do ministrów (systern kanclerski lub 
zasada pr mus inter pares). Nie przesą 


dzając też tych szczegółów, należy 
wysunąć zasadę podporządkowania 
ministrów zwierzchniej woli Prezy- 


denta. „Z tego założenia wynika ko- 
nieczność mianowania wszystkich mi- 
nistrów bezpośrednio przez Prezyden- 
ta, który nie jest przytem skrepowany 
stosunkiem ministrów do istniejącej w 
danym czasie większości sejmowej. a- 
le przy wyborze ministrów kieruje się 
własnem do nich zaufaniem“  (Buko- 
wiecki). „Premiera powinien Prezy- 
dent mianować sam i sam w każdej 
chwili również winien móc go odwo- 
łać" (Wł Grabski), 

Inne uprawnienia Prezydentą, które 
muszą znależć swój wyraz w konsty- 
tucji, to zwierzchnictwo nad siłami 
zbrojnemi w ozasie pokoju i wojny, to 
wreszcie uprawnienie do wydawania 
w określonych sytuacjach dekretów z 
mocą ustawy. Tę sprawę ostatnią, do 
tąd załatwianą doraźnie ustawami © 
pełnomocnictwach, musi w sensie po- 
zytywnym określić konstytucja. 

Zagadnienie uprawnień Prezydenta 
jest więc — jak widziny — rozległe 
i skomplikowane, Kodyfikacja prawni- 
cza musi uwzględnić wszystkie nasu- 
waiące się tu momeńiy. Musi przede- 
wszystkiem wydźwignąć tę naczelna 
zasadę, by uczynić z Prezydenta Rze- 
czypospolitej wyposażonego w pełnię 
władzy Zwierzchnika Państwa 


Lotnicy polscy w Nowym 
Jorku. 


Nowy Jork, 16 sierpnia, (PAT) 
Wczoraj rano ua parowcu Me de Fran 
ce przybyli do N. Jorku lotnicy T 
Karpiński, Hynek i Burzyński. W pią- 
ick udadzą się oni do Chicago. gdzie 
wezmą udział w dorocznych gawo- 
dach balonów wolnych o puhar Gor- 
don-Benneta, 


nfo 


Gospodarka hi 


Nr. z dnia 18 sicrpiia 1933. 


tierowców 


to zarzewie wojny lub rewolucji. 


ZNAMIENNY GŁOS NIEMIECKIEGO UCZONEGO. 


Profesor Geonge Bemihardt omawia 
w „l'Oeuvre* zagadnienie  nicbezpie- 
czeństwa Niemiec dla pokoju europei- 
skiego , Stwierdza on m. in, kolosalny, 
spadek obrotu hamajowego pomiędzy 
Rzeszą a zagranicą, a jeżeli do tego 
spadku, dodamy jeszcze trudności rym 
ku wewnętrzmego, to przekonamy, Się, 
że sytuacja gospodarcza Rzeszy przed 
stawia się poważnie, polityka ekono- 
miczna przywódców ruchu hitlenow- 
skiego zawiodła nadzieje wielu elemen 
iów, które przyczyniły się do zwy- 
cięstwa narodowych socjalistów i Hit- 
lera, do wszelkiej produkcji stosuje się 
w Rzeszy obecnie zasadę subwencji, 
czy ilo w formie pośredniego obciąże- 
nia konsumenta, czy też drogą udzie- 
lania przez rząd zamówień zupełnie nie 
uzasadnionych gospodarczo. Profesor 
Bemhardt uważa, iż zbrojenie Niemiec, 
które trudno dokładnie stwierdzić, nie 
stanowią istotnego  niebezpieczeństwa 
dla pokoju ze strony Rzeszy, lecz stano 
wi je obecnie polityka gospodarcza rzą 
du Hitlera, podstawę wszelkiej polityki 
imperjalstycznej, która zwykle dopro- 
wadzała do wybuchu w stosunkach miej 
dzynarnodowych, stanowiła zawsze nie- 
współmiermość między zwężeniem 
rynku narodowego a zbytniem zwięk 


Wielka obława na przestęp- 
ców w Warszawie. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa. 16 sierpnia. (Sz) Ubiegłei 
tocy władze policyjne zorganizowały 
w Waiszawie wielką obławę na szu- 
mowny i mety społeczne, W kilkuna- 
Stu pumktach miasta równocześnie zia- 
wiia sie policja i zatrzymała w wyni- 
ku rewizji 103 podejrzane osoby. 
Wśród zatrzymanych znajduje się 14 
przestępców, poszukiwanych przez Są* 
dy za 39 spraw karnych. Nocy dzisiej- 
szej powtórzono obławę i aresztowa- 
no znowu 90 osób. W świecie prze- 
siępczym Warszawy zapanował wiel- 
ki popłoch. 


KOŚCIÓŁ GARNIZONOWY 
W GDYNI. 

Gdynia. 16 sierpnia. (PAT) Na tere- 
nie portu woiennego na Oksywiu od- 
było się uroczyste poświęcenie kamie- 
ma węgielnego pod budowę * kościoła 
garnizonowego pod wezwaniem Św. 
Jacka Odrowąża, patrona marynarki 
wojennej. Aktu poświęcenia dokonał 
ks. biskup polowy Gawlina w obecno- 
So) gen. Burchard-Bukackiego jako 
przedstawiciela P. Prezydenta Rzplitej 
i in. 


KATASTROFA AUTOBUSA POD 
PIOTRKOWEM. 


Piotrków. 16 sierpnia. (PAT) Ubie- 
glej nocy na szosie, wiodącej z Piotr- 
kowa 'do Sulejowa, wydarzyła się ka- 
tastrofa autobusowa. Autobus, utrzy= 
muiący stalą komunikacię pomiędzy 
Łodzią, ziechał z szosy i wpadł do ro- 
wi. Jeden z pasażerów Lebernian zo- 
stał ciężko poraniony, pozostali pasa- 
żerowię w liczbie 18 odnieśli lżeisze 
obrażenia. 
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Jaka pogoda bedzie dzisiaj? 


Warszawa, 16 sierpnia. (PAT) Pra- 
wdopodobny przebieg pogody do wie- 
czora dnia 17 b. m. Pogoda słoneczna 
iciepła o zachmurzeniu wzrastającem 
ze skłonnością do burz, Słabe wiatry 


polidniow e. 


— Temperatura we Lwowie w dniu 
16 bm. wynosiła: o g. 7 rano ciśn. 
barom, 734.3, temp. 1-134, o g. i w 
poł. ciśn. barom. 733.5, temp, -+ 24.2, 
o godz. 9 wieczór ciśn. barom. 732.7, 
temp, +18 stopni, 

er" 
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szewem produkcji rolnej oraz przemy | 


słowej, Tej zasadzie właśnie Niemcy 
hołdują obecnie, -Z dylematu powyże 
szego prowadzić mogą dwa wyjścia: 
albo przez nowolucię, albo przez awan 
tury, impenjalistyczne w dziedzinie sto! 
sunków międzynarodowych, 


R W R R W O R A OWCE Czw, 
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Organizacja kontroli skarbowej. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 16 sierpnia. (Sz) Mini- 
sterstwo Skarbu wydało rozporządze= 


nie o organizacii kontroli skarbowej, 
która jest organem wykonawczym 
władz akcyzowo-skarbowych Zada- 


niem Urzędów 


. Rejonowych Kontroli 
jest nadzór 


uad  przedsiębiorstwamii, 


Produkujacemi artykuły akeyzowo- 
monopolowe. W obwodach Urzędów 


Skarbowych Akcyz i Monopoli Pań: 


Gandhi rozpoczął znów głodówkę. 


Poona, 16 sierpnia. (PAT) Gandhi 
rozpoczął głodówkę dziś w południe i 
zamierza ją kontynuować aż do śmie! 
ch b ile nie zostaną mu przyznane 
prawa więźnia stanu, Gandhi jest nie- 
zadowolony z tego, że nie pozwolono 


Eas Tm. OT 


E TE CET Eear OOP: 


mu na umieszczenie w prasie jego ar- 
tykułu i że nie dopuszczono do niego 
w tym tygodniu reportera. przeciwko 
czemu złożył protest w deklaracji, zło- 
żonei władzom w Bombaju, 

—0)— 


0 uzdrowienie przemysłu 
Stanów Ziednoczonych. 


Londyn. 16 sierpnia, (PAT) Agencia 
Reutera donosi: Akcia rządu Stanów 


Zjednoczonych, mająca na celu uzdro- | 


wiene przemysłu, weszła obecnie w 
druga fazę. Rząd w dzialalności swel 
natrafia na coraz większe trudności, 
wynikające z rozbieżności, jaka zacho- 
dzi urńędzv akcią Johnsona a podstawo 
wemi gałęziami przemysłu jak u. D. 
przemysłu naftowego, stalowego i WE” 


głowego. Rozbieżności te _ wynikają 
przedewszystkiem na tle stosowania 
kodeksu o czasie pracy i wysokości 


płac, Roosevelt chce pogodzić rozbicz- 


za pośrednictwem 1j- 
wyższej Rady odbudowy gospodar- 
czej, Między innemi rozważany jest 
brojekt połaczenia akcji pomocy Dez- 
tobotnych z akcja odbudowy. przemy- 
słu, iak również sprawa zapewnienia 
dalszej nauki w szkołach dła pół mlio- 
na chiopców i dziewcząt. 

Przemysł tkacki w N, Jorku, New 
Yersev i Connecticut. zatrudniający 
60.000 robotników, grozi unieruchomie- 
niem ze względu na niemożność za- 
stosowana kodeksu g płacach i czasie 
bacy. 


lie tendencie 


Stany Zjedn. chęine do współpracy 
z Europą. 


Waszyngton. 16 sierpnia. (PAT) Se- 
kretarz stanu dla spraw, rolnych Wy- 
raził pogląd, że Stany Zjedhoczone są 
gotowe wejść na drogę subsydiowania 
eksportu zboża, jeżeli nie doidzie do 
zawarcia żadnego układu międzynaro- 
dowego. ograniczającego produkcję. 
Oświadczył on dalej, że Stany Ziedno- 
czone przyjmą każdy rozsądny Plan 


współpracy europeiskiei, wprowadza- , 


iący takie ograniazenia, które zadowo- 
iitybv Kanadę. Australie i Argentynę. 
Sekretarz stanu zapewnił, że rząd za- 
muerza wprowadzić kontrole produkcii 
bawełny. Zarządzenia w tej sprawie 
ukaża sie wkrótce, tak. aby mogły 
wejść w życie jeszcze na iesieni, 


Premie za zmniejszenie produkcji. 


Waszyngton, 16 sierpnia. (PAT) Kie 
rownik organizacji kredytu dla farme- 
rów oświadczył, że za zgodą nzezy- 
derta Roosevelta producentom bawel 
ny zostanie wypłacona kwota 110 mi. 
iionów dolarów a nroducentom zboża 


| 


90 milionów za zmniejszenie prodk- 
cj. Plantatorzy bawełny zniszczyć 
moją 25 do 50 procent swoich zbio- 
rów. Ze wspomalanych sum mie będą 
potrącars należności przypadające od 
producentów na rzecz skarbu państw. 
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Uroczystości na grobie Nieznanego Żołnierza 


w Paryżu. 
Polski atłache wojskowy dokonał aktu zapalenia ogni. 


Paryż, 16 sierpnia. (PAT) 
zgodnie z doroczną tradycją 
zapalone ognie na grobie Nieztancyo 
Żołnierza w Paryżu. Aktu zapalenia 
ogni dokonał polski attache wojskowy 
pułk. Błeszczyński w asvście oficerów 
i 18 sztandarów polskich i alianckich. 


Wczoraj 
zostały 


W uroczystości tej wzięli udział de- | 


| 


legaci Związku Legionistów, Związku 
luwalidów Polskich, obrońców Ojczy- 
znmy: Towarzystw im. Marszałka Pil- 
sudskiego. harcerze polscy i licznie ze 
brani przedstawiciele kolonsi polskiej 
oraz członkowie francuskich i belgij- 
skich organizacyj b. wojskowych, 


Machado oskarżony 0 morderstwa 


Hawana, 16 sierpnia. (PAT) Do sądu 
karmego wpłynęła skarga przeciwko 
b. prezydentowi Machado, 3 członkom 
jego gabinetu, szefowi policji i burmi- 
strzowi Hawany. Oskarżeni oni są o 
morderstwa i sprzeniewierzenie fundi- 
şm publicznych. Jakkolwiek zazna- 


! cza się powrót do normalnych stosun- 


ków, to jednak dokonywane są jeszcze 
akty gwałtu. W wiezieniu miejsco- 
wem doszło do zaburzeń, w związku z 
czem straż więzienna zmuszona była 
dać salwę do więźniów, Trzech z nich 
odniosło rany, 


| 
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stwowych utworzone będa brygady 
kontroli skarbowej. Zadaniem owych 
brygad będzie walka z przestępczo- 
ścią na tle akcyzowo-monopolowem. 


Katastrofa samolotu w Łucku. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 16 sierpnia. (Sz) Z Łucka 
donoszą, że wydarzyła się tam dzi- 
siaj opodal cmentarza miejscowego ka- 
tastrofa samolotu wojskowego szkol- 
uego, który z powodu defektu motoru 
spadł i spłonął doszczętnie. Starszy 
sierżant - piłot Szczygłowski poniósł 
śmierć na miejscu obserwator-uczeń 
Czesław Bobrowski został ciężko po- 
panzony i przewieziony do szpitala w 
Łucku. Stan jego jest poważny. 


A ARCO WORA 
REKORD LOTU ZA SAMOLOTEM. 


Moskwa, 16 sierpnia. (PAT) Podczas 
odbywającego się obecnie w miejsco" 
wości Koktebel na Krymie zlotu Szy- 
bowców lotnik Judin, holowany przez 
samolot lotnika Skorodumowa. pobił 
rekord Światowy lotu za samolotem. 
przebywając przestrzeń  Orenburg—- 
Moskwa—kKoktebel 3.500 kim w 38 go- 
dzin i 56 minut. Szybkość dochodziła. 
do 112 kim na godzinę pnzy fatalnych 
warunkach atmosferycznych. zmusza- 
iac chwilami do lotu na wysokości 150 
metrów, 


PRÓBA SOWIECKIEGO BALONU 
STRATOSFERYCZNEGO, 


Moskwa. 16 sierpnia. (PAT) Ubiegłei 
nocy pod Lenineradem odbyła sie pró 
ba wytrzymałości pierwszego sowlec- 
kiego balonu, przeznaczonego do lotu 
w stratosfere. W dniu dzisiejszym od- 
były się badania psychońtechniczne u- 
czestników lotu. D, 17 bm. balon prze- 
wieziony zostanie na miejsce startu 


pod Moskwę. 


ZE SPORTU. 


ZWYCIĘSTWO DRUŻYNY POL: 
SKIEJ W CZECHOSŁOWACJI 


Praga, 16 sierpnia. (PAT) We wto- 
rek na tunnieju słowiańskim o puhar 
Pribiny w Nitrze Cracovia walczyła 
ze słowącką drużyną Nitra, osiągając 
wynik remisowy 2:2, 1:1. Ze względu 
ra przesądzone zwycięstwo polskiej 
drużyny w turnieju Cracovia nie wytę- 
Żyła sięj zbytnio, W ogólnej punktacii 
Cracovia zajęła pierwsze miejsce, nia- 
jąc na trzy gry 5 punktów i stosuneik 
bramek 9:5, Puhar Pribiny znalazł się 
zatem po raz pierwszy w rgkach Po- 
daków, 


Kto wygrał na loterii? 


(Telefonem od naszego Korespondenta.) 


Warszawa, 16 sierpnia. (Sz) W pią- 
tym dniu ciągnienia IV klasy 27-ej 
Poł. Państw, Loteri Klasowej padły 
wygrane na następujace numery: 

250.000 na ur. 35538, 

100.000 zł, na nr. 107464, 

50.000 zł. na nr. 102236, 

20.000 zł. na nr. 127530, 

10.000 zł. na nr. 100281, 

5.000 zł. na nr. 144482, 

po 2.000 zł. na nr. 25823 37283 47009 
48701 95362* 101765 105055 124083, 

po 1.000 zł. na mr. 42811 48686" 
48705 62195* 71551 75416 80036 89565 
96433 131323 136500 149297, 

Do 500 zł. na nr, 32672 41949 61990 
62298 791.74, 

po 400 zł. na nr. 1765 7381 7673 
12781 15390 18369 21508 23466 26555 
32345 32421" 41010  44004* 47416 
49306=* 58421 58593 70212 74089 76711 
116552 118499 118245* 118195 119833 
123037 134619 139098 145204* 147061. 


Na numery oznaczone gwiazdką pa: 
diy prócz wygranej. pramje, 


Spadek liczby bezrobotnych. 


Warszawa, 16 sierpnia. (PAT) Liczba 
vezrebotnych zarejestrowanych w Pań 
twowych i Komunalnych Urzędacn 
"ośrednictwa Pracy na terenie całego 
państwa wynosi w dniu 12 b. m. 
-08.231 osób, co stanowi spadek liczby 
bezrobotnych w stosunku do tygodnia 
poprzedniego o 3.002 osób, 


Okręt Kościuszko 
w Szłokholmie. 


Sztokholm, 16 sierpnia, (PAT) Dziś 
o godz. 15 przybył tu z Gdymi okręt 
„Kościuszko, wiozący ma pokładzie 
450 turystów polskich, Wycieczke po- 
witał poseł Rozwadowski oraz człon- 
kowie poselstwa. Na wielu gmachach 
wywieszono flagi o barwach narodo- 
wych polskich. Prasa szwedzka oka- 
zuje duże zainteresowanie wycieczką. 


Nowy znaczek pocztowy 
w rocznicę odsieczy Wiednia 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 16 sierpnia. (Sz) Z oka- 
vj Z50-tej rocznicy zwycięstwa króla 
Jana Sobieskiego pod Wiedniem Mini- 
sterstwo Poczt i Telegrafów wprowa- 
dzi nowy znaczek pocztowy w cenie 
I zł. 20 gr. Rysunek będzie przedsta- 
wiał fragment obrazu Maleiki „Od- 
sc. Wiednia“ z glówna postacia kró- 
« Jana Ill. Znaczek tłoczony jest w 
kolorze ciemno-niebieskim z odcieniem 
tolctowym na papierze lekko kremo- 
wyilń. Znaczek ten poiawi się w sprze- 
daży dtia 12 września b. r. 


vemm ——— wan) czw 


NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE W ROCZ 
NICĘ ZGONU Ś. P. PREZYDENTNO.- 
WEJ MOŚCICKIEJ. 


(Telefonem Qd naszego kortsbondenta.) 


Warszawa, 16 sierpnia. (Sz) Dnia 
16 L. i. © godz, 10 rano w pierwszą 
toczirecę zgonu Ś. p. Prezydeniowej 
Muchalimy Mościckiej odbędzie się w 
katedrze Św. Jana w Warszawie na- 
vożeństwo żałobne za duszę Zmarłej. 


NOWY POSEŁ RZECZYPOSPOLITEJ 
W CHINACH. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 16 sierpnia. (Sz) Dowia- 
duiemy się. że radca Jerzy Barthel de 
'Weydcnihal. charge d'affaires Rządu 
polskiego, został mianowany posłem 
nadzwyczajnym į Ministrem peltomoe 
uym przy rządzie republiki chińskiej. 


OCIEMNIALI ŻOŁNIERZE U MIN. 
HUBICKIEGO. í 


Warszawa, 16 sierpnia. (PAT) Dnia 
16 b. m. przed południem Minster O- 
pieki Społecznej Hubicki i podsekre- 
tarz stauu Piestrzyński przyjęli na au- 
ujencii ociemniałych inwalidów wojen 
nych chorążego Waloszewskiegy ka- 
walera Krzyża Virtuti Militari i star- 
szego ułana Stanisława Grabarka, od- 
zaznaczonego Krzyżem Walecznych. 


WYCIECZKA KATOLIKÓW 
CUSKICH W POLSCE, 


Warszawa, 16 sierpnia. (PAT) Ubie- 
glej nocy:o godz. 0.10 przybyła do 
Warszawy wycieczka katolików fran- 
cuskich, składająca się z przedstawi- 
cieli duchowieństwa, prawników, in- 
żynierów, dziennikarzy í studentów. 
Wycieczka przebywa w Polsce od 
unia 9 b. m. Obecnie goście francuscy 
bnzybyli z Gzęstochowy. 


FRAN- 


UCZENI SOWIECCY W WARSZA- 
WIE. 


Moskwa, 16 sierpna. (PAT) Jutro 
opuszcza Moskwę, udając sie na VH 
międzynarodowy kongres historyków 
w Warszawie. delegacia uczonycii S0- 
wieckich z byłym komisarzem oświaty 
Łunaczarskim na czele. Uczeni sowiec- 
ty reprezentują _ wiszechzwiązkową 
akademię nauk w. Len'ngradzie. aka- 
demję komunistyczną w Moskwie oraz 
białoruska akademię nauk w Mińsku. 
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, która zacznie 


Nietylko Austrja dzisiejsza, ale i dzi 
seljsze Węgry stanowią wśród państw 
t zw. basenu naddumajskiego przed 
miot szczególnego zalnteresowanią i 
szczególnej troski dyplomatów i polity 
ków europejskich. Austria weszła w 
orbitę natężonych zainteresowań wsku 
tek „wojny“ swojej z hitlerowsk'emi 
Niemcami, Wegry zaś — dzięki wyiąt 
kowej aktywności swego premijera, 
który w ostatnich kilku tygodniach od 
był szereg podróży politycznych, da- 
iąc tem asumpt do Snucia nairozmit- 
szych domysłów, przewidywań, kom- 
binacyj. Dziwna, zygzakowata linia 
tych podróży — Berlin, Wiedeń, Rzym 
—- to istna łamigłówka, nad której roz 
wiązaniem niejeden już głęboko Się za- 
stanawiał, Zygzaki te zrozumiemy 
wszakże łacno, gdy się wczuiemy w 
„klimat polityczny” dzisiejszych We- 
gier, w nastroje patriutów węgierskich, 
w ich pragnienia i tęsknoty. w ich wa- 
hania i niepewności, 

Nad wyraz interesujaca na ten te- 
mat korespondencie z Budapesztu, pió 
ra p. Al. B., zamiesciła w ostatnim 
swym numerze „Gazeta Polska“. Oto 
kilka ustępów z tej korespondencji: 

Jest w Budapeszcie plac. który zwie 
się Szabadsagter: Plac wolności. Du- 
ży. piękny, jeden z nainięknieiszyich 
w tem mieście. obramowany okazałe- 
mi pałacami. pełen zielen i igrających 
na skwerze dzieci, Na tym placu mo- 
Żma zrozumieć uczuca, które decydują 
o stanowisku narodu węg'erskiego do 
wszelkich problemów zagranicznych. 

Z zeleni placu wyrastają cztery ©- 
kazałe, niedawnci daty pomniki: dwa 
przedstawiają potężnvch rycerzy śŚre- 
dniowiecznych. twardych j dumnych, 
imeustiaszonych i nieugiętych: wspar- 
c: o swe miecze, podtrzyniują śmiertel 
nie rażone ciała imtodzieńców. Na dwu 
pozostałych mężowie równie tędzy i 
o Wyrązie równie zdocydowanym pod 
trzytmują omdlewajace niewiasty. Ka- 
Żdy z tych czterech pomników nosi 
na cokole iedmo tylko wyryte słowo, 
każdy inne: Eszak, Del. Kelet, Nyugat. 
Znacza one: północ, południe, wschód, 
zachód. 

Dla zrozumienia tych alegorii Wwy- 
starczy spojrzeć na małe arcydzieło 
sztuki ogrodniczej na skwerze pomię- 


dzy temi czterema fgurami, Różnoko 
lorowe kwiaty i mchy składają się na 
barwną mapę Węgier, uwieńczoną ró- 
wnie kwiec stą korona św. Stefana. Po 
środku jasna plaina — to dzisiejsze Wę 
gry. Dokoła to, co Węgry straciły w 
traktacie trianońskim, czyli dwie trze- 
cie dawnego terytorium węgierskiego. 
Więc na północy Słowacja, na wscho- 
dzie Transylwania, na południu Banat, 
na zachodzie Burgenland. Wszystko 
razem otoczone jest wyrytym w kw 'a- 
tach napisem, który w tłumaczeniu 
brzmi: „Wierze w Boga, wierzę w ie 
dyną ojczyznę, wierzę w wieczystą 
sprawiedliwość, wierzę w zmartwych 
wstanie Węgier. Amen“. Dewiza ta 
znajduje się wszędzie... 

Na latarniach wiszą też błyszczące 
mapy Węgier, dawnych potężnych i 
dzisiejszych — okrojonych. Można na 
nich czytać: „Igy volt, Igy lesz* — 
tak było. tak będzie... Gdziemdziej spo 
tyKka+S'e napis inny, bardziej jeszcze 
ląkomiczny, brzmiący dosadnie, gro- 
Źnie: Nem, nem, soha! Nie, nie, nigdy! 

W środku placu uzupełnia tę irredem 
tyczną całość maszt z opuszczonym 
do połowy sztandarem węgierskim. 
Podpiera go gram'towy, wspaniały o- 
rzeł, Sztandar opuszczony jest na znak 
żałoby od lat czternastu... 

Na każdym kroku można się w Bu- 
dapeszcie spotkać z maniiestacjami re 
wizjon stycznych  aspiracyj węgier- 
skich. Odrazu się odczuwa, że nie są 
to jak w Niemczech uczucia Sztuczne, 
narzucone masom zgóry dla kultywo- 
wania ducha imperialistycznego, lecz 
że płyną z głębi serc. Jeżeli do czegoś 
można je porównać. to do uczuć na- 
szych w dobie rozbi'orowej. Dla We- 
grów traktat w Trianon oznacza roz- 
biór Węgier. Głębokie jest przekona- 
nie Węgrów o krzywdzie, wyrządzo- 
mej im przez ten traktat. 

Oddaję więc na chwilę głos węgro- 
wi. jakiemukiolw'ek węgrowi — każdy 
powie to samo — a mianowicie: 

„Na konferencë pokojowej potrakto 
wano nas w sposób wysoce niespra- 
wiedliwy. Odebrano nam przeszło 
dwie trzecie naszego terytorium, Mie- 
liśmy 325.000 km. kw. — zostawiono 
nam 93.000, Mieliśmy 20 milionów 
ludności — mamy dziś 7 i pół. Niewąft 


Rokowania handlowe 
polsko-czechosłowackie. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 16 sierpnia. (Sz) W Pradze 
rozpoczną się w drugiej połowie b. m. 
rokowania polsko - czechosłowackie o 
zawarcie traktatu handlowego na pod- 
stawie nowej polskiej taryfy celnej, 
obowiązywać od 11 
października b. r. Rokowania te mo- 


g3 napotkać na pewne trudności. Stro- 


| na polska stoi na stanowisku, że żadne 
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państwo nie powinno mieć większego 
udziału w zniżkach od nowych ceł 
polskich, amiżeli jego udział w odbionze 
polskich towarów. 

E 


Pogrzeb posła japońskiego w Warszawie, 
Sp. min. Kawai przeszedł przed zgonem na wiarę katolicką. 


b 


! lefonem od 


Warszawa, 16 sierpnia. (Sz.) Po- 
grzep zmarłego posła japońskiego przy 
rządzie polskim w Warszawie Sirouki 
Kawa: odbędzie się we czwartek, o g- 
Il przed południem, O g. 11.15 zwłoki 
zostaną wyprowadzone z gmachu po- 
selstwa japońskiego do kościoła Św. 
Krzyża, gdzļo mamcjusz apostolski 
l.sgr. Marmaggi odbrawi uroczyste na 
bożeństwo żałobme. 

W nabożeństwie wećmie udział w 
imieniu Prezydenta Rzpllitej Premier 
Jędrzejewicz, członkowie Rządu. kor- 
pus dyplomatyczny j przedstawiciele 
władz. Podsekretarz stanu w Min. 
Spraw Zagranicznych Szembek, który 
zastępuje bawiącego na urlopie Mini- 


` 


naszego korespondenta.) 


kondolencje charge d'affaires oraz 
małżonce zmarłego posła, Minister 
Szembek wystosował depeszę do mi- 
nisterstwa spraw zagranicznych Japo- 
wi w Toko z serdecznemi wyrazami 
ubolewania z powodu zgonu posła Ka- 
wai, Z Tokio nadeszła odpowiedź z 
wyrazami serdecznego podziękowania. 

Przed zgonem minister Kawai wyras 
ził życzenie przejścia na wiarę kato- 
liską, którą wyznawały już jego mał- 
żonka i trzy córeczki, Minister Kawai 
Wyznawał poprzednio religie  Szinto, 
najbardziej rozpowszechnioną w Japo- 
nil. W poniedziałek popołudnin dzie- 
kan korpusu dyplomatycznego msgr. 
Marmaggi przybył do łoża chorego 


stra S, Z. Becka, przybył wczoraj do | ministrg Kawai j udzielił mu Sakramen 
| tu Chrztu. 


Doselstwa japońskiego, gdzie złożył 


izja traktatów. 


pliwie pośród 13 milionów straconych 
większość stanowili nie węgrzy: słło- 
wacy, rumuni, serbowie i td. Ale trzy 
i pół miliona było węgrów. Z tego mi 
ijon zamieszkuje w zwartych masach 
na terytoriach, sąsaduących z dzisiej 
szemi Węgrami i gdzie niemal zupeł- 
nie niema innych narodowości, „Z za- 
zdrością spoglądamy na Niemcy, któ- 
rych granice były wykreślone ścśle 
według zasady etlcgraficznej, Przy 0- 
pracowaniu traktatu w Trianon nie o- 
zlądano się ani na względy etnograf- 
czne, ani nie liczono się z hustorją. De- 
cydowały życzenia państw sąsiednich, 
dyktowane względami strategicznem , 
czy poprostu chęcia posiadana jak nai 
większego terytorium. W Niemczech 
jest tylu mniejwięcei polaków. co mem 
ców w Polsce. lIstnicje równowaga. 
Natomiast w krajach sąsadujących z 
nami zamieszkuje zgórą trzy miicny 
węgrów, podczas gdy u nas jest tylko 
paręset tysięcy mniejszości i to nieru- 
muńskich. czeskich, czy iugosłowiań- 
skich, lecz głównie niemców. Nigdy 
nie wyrzekniemy sie rewizji traktatu 
w Trianon. Nie spoczniemy dopóki ona 
nie nastąpi, Niema węgra — któryby 
się pogodził z nim. Nem, nem soha!“ 

Tyle powie każdy węgier, pytany 
Czy niepytuny. Każda rozmową cudzo 
ziemca z węgrem, nawet jeśli zacznie 
się przy innych tematach, po Paru mi- 
nutach doprowadzi do sprawy trakta- 
tu w Trianon. Mniej harmonijnie wy- 
padnie jednak odpowiedź na pytanie 
iak sobie Węgrzy wyobrażają rewizję 
a w szczególności jakich zmian po niej 
oczekują. O ile chodzi o sposób prze- 
prowadzenia rewizji, to oczywiście 
podkreślają Węgrzy. że chodzi im o 
rewizję pokojowa. W szczerość tych 
zapewnień nie można powątpiewać 
Zresztą małe. słabe Węgry nie mogły 
by liczyć na sukcesy wojenne, 

Tę rewizię pokojową spodziewają 
sie Węgry z czasem osiągnąć pnzez 
zgodę zainteresowanych. Nadzieję tę 
opierają na deklaracjach czeskich mę- 
Żów stanu, w szczególności Benesza, 
który jeszcze ostatnio wypowiedział 
opinię, że przy spełnieniu pewnych wa 
runków rewizja jest możliwa, Całkiem 
bezpodstawne więc nadzieje węgier- 
skie n'e są, Oczywiście liczą też na po 
moc wielkich mocarstw, któreby mia- 
ły wywrzeć presję na ich sąsiadów. 

Starszę pokolenie niewątpliwie ma- 
rzy o przywróceniu dawnych Węgier, 
pragnie, by znów Węgry rządziły tym 
dziesiątkiem milionów, który w Tria- 
non odzyskał niepodległość. Napozór 
nawet wydaje się, że jest to postulat 
całych Węgier. W rzeczywistości ie- 
dnak chodzi tylko o taktykę — naiwy 
godniej jest zawsze sformułować pro- 
gram maksymalny — lak i wewnętrz- 
no-polityczną niemożliwość publiczne- 
do wypowiedzenia się przeciw takie- 
inu maksymainemu programowi. W 
głębi serca natomiast pragną Węgrzy 
tylko takich zmam. któreby przywró- 
ciły im ziemie etnicznie węgierskie. 

Cała polityką węgierska nastawio- 
na jest na to jedno: na rewizję trakta- 
tów, Takie nastawienie nie ułatwia o- 
czywiście stosunków z państwami Są- 
siedniemi, ani wogóle prowadzenia po 
lityki zagranicznej, Na kim się oprzeć, 
z kim iś6? Czy kompromitować swą 
sprawę przez łączenie jej z rewizjoni- 
zmem niemieckim? Czy ozrzeć sie tyl 
ko na Włoszech, platonicznie popiera- 
jących węgierskie postulaty rewizion - 
styczne, ale tylko dla zapewnienią so- 
bie w ten sposób wpływu w basenie 
naddunaiskim, mogącym Kontr-balanso 
wąć wpływy francuskie? Czy szukać 
porozumienia, przynaimniej gos*odar- 
czego z sąsiadami, aby stworzyć lep- 
Szy klimat dla późmieiszego rozstnząsa 
nia spraw politycznych? Czy też kon 
tynuować polityke hr. Bethlena, który 
Stał na stanowisku, Że nawet gospo- 
darcza współpraca z raństwami Małe: 
Ententy nie jest możliwa zanim nie na 
stapi rewizia? To są naczelne proble- 
mov polityki węgierskiej na te pytania 
musiał premjer Gömbös szukać 9dpo- 
wiedzi, Szukał jej w swych podróżach 
do Berlina. Wiednia i Rzymu. 
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Hitlerowcy przygotowują marsz na Wiedeń. 
W przededniu rozłamu gabinetu Dollfussa. 


Paryż, 16 sierpnia. (PAT- Francu- 
ska opinia polityczna coraz bardziej 
niepokoi się konfliktem  austriacko- 
„niemieckim, któy zdaje się pogig 
biać. Korespondent „Paris Soir“ dono 
si z Wiednia, że ma granicy obu 
państw liozba zajść stałe wzrasta. 
Wczoraj doszło do kilkakrotnej wymia 
ny strzałów między austrjacką policją 
graniczną a bawarską Strażą granicz- 
ną, 

Korespondent potwierdza 


informa- 


Z DNIA. 


NOWA KOMISJA W MIN, SPRAW. 
WEWNĘTRZ. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 16 sierpnia, (Sz.) Dowia 
dujemy się, że w związku z wykona- 
mem ustawy o częściawej zmianie U- 
stroju terytorialnego, Minister Spraw 
IWiewnętrzhych zarządził utworzenie w 
Min. Spraw Wewn, komisii podziału 
administracji. Zadaniem tej komisji bę 
dzie współdziałanie i wprowadzenie w. 
życie postanowień ustawy. 


KPT. SKARŻYŃSKI HONOROWYM 
CZŁONKIEM AEROKLUBU WAR- 
SZAWSKIEGO, 

(Telefonem od naszego korespondenta.) 

Warszawa, 16 sierpnia. (Sz.) W, nad 
chodzący Środę odbędzie się w War- 
szaąwie Nadzwyczajne Walne Zgiroma.- 
dzenie Aeroklubu warszawskiego, na 
którem nadane będzie honorowe człon 
kosiwo klubu zdobywcy Atlantyku 
kpt. Skarżyńskiemu. 


PRZED ZMIANA ROZKŁADU JAZDY 
NA KOLEJACH. 

(Telefonem od naszego korespondenta.) 

Warszawa, 16 sierpnia. (Sz) W: 
dmiach od 16 do 18 b. m, w. Stanisła- 
wowie odbędzie się zjazd uaczelników 
wydziałów ruchu wszystkich  Dyrek- 
cyi P. K.P. Tematem obrad będą 
sprawy ruchu osobowego i towarowe- 
go w związku z bliskiem wejściem w, 
6 nowego zimowego rozkładu ja- 
zdy. 


OTWARCIE NOWEGO DWORCA KO 
LEJOWEGO W KRYNICY, 
(Telefonem cd naszego korespondenta.) 

Warszawa, 16 sierpnia. (Sz.) 15 bm. 
odbyło się poświęcenie i otwarcie no- 
wego dworca kolejowego w Krynicy. 
W uroczystościach tych uczestniczy- 
li z ramewa wdadz kolejowych pre- 
zes Dyrekcji krakowskiej inż. Bobkowi 
ski onaz dynektonowie departamentu 
Ministerstwa Komunikacji inż, Gronow 
ski i inż. Andrzeiewski, 


UBOLEWANIE RZADU NIEMIECKIE 
GO Z POWODU NARUSZENIA GRA- 
NICY SZWAJCARSKIEJ, 


Berlin, 16 sierpnia, (PAT) Poset nie 
miecki w Bernie wyraził rządowi 
szwaicarskiemu ubolewanie z powodu 
bogwałcenia granicy sziwaicarskiej pod 
Bazyiea w miejscowości  Augst— 
Wyhlen przez oddział hitlerowski, - 


ZATO e 


ZASTRZELONY W POŚCIGU. 


Stanisławów, 16 sierpnia. (PAT) 
W Korcunku ad Daszawa pow. stryj- 
skiego post. Mamryszczak w lesie nat- 
knął się na niebezpiecznego przestep. 
cę Piotra Qzagę. Wezwany przez po- 
sterunkowcgo do zatrzymania się, O- 
zaga usiłował zbiec. Wówczas poste- 
runkowy oddał do niego strzał kara- 
bmowy. Kula trafiła bandytę w gło- 
wę, powoduiąc natychmiastowa Śmierć 
Jak stwierdzono, strzał policianta był 
zupelnie uzasadniony. 
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cje prasy wiedeńskiej, jakoby gabinet 
Dolifussa znajdował się w przededniu 
rozłamu. Częś ministrów w związku z 
wytworzoną sytuacią międzynarodową 
i wzrastającym wpływeem  hitlerow- 
ców w Austrji opowiada się za nawią- 
zamiem kontaktu z Hitlerem. Zdaje się, 
że premier Dollfuss oraz  Heimwehra 
do ostatniej chwili przeciwstawiać się 
będą tym koncepcjom, ałe nie jest wy 
kluczone, że będą musieli ustąpić wo- 
bec wywieranego nacisku, 


„La Liberte“ stwierdza, że hitletow 
cy niemieccy oraz austriaccy przygo” 
towują marsz na Wiedeń celem obale 
nia rządu kanclenza Dollfussa. 

Pierre Bemus w „Journal des De- 
bats“ podkreśla, że sytuacja w Au- 
sinji staje się bardzo poważna i zapy- 
tuje, na co się oczekuje, aby uprzedzić 
wystąpienie rządu Rzeszy, W wypad 
ku próby dokonania aneksji Austrii 
wszystkie środki powinny być Użyte 
aby nie dopuścić do tego faktu. 


Znaczenie polityczne i wojskowe 
przelotu włoskich samolotów nad Oceanem. 


Paryż, 16 sierpnia. (PAT) Dwukro- 
tny przelot nad oceanem eskadry gen. 
Balbo obudził w opinii francuskiej za- 
interesowamie nietylko jako wyczynu 
Sportowy. 

„Ere Nouvelle" stawia kwestje wy” 
raźmie, Włochy posiadają armię powie 
trzną, pisze dziennk, Francja zaś jei 
niema. Należy podkreślić, że awiacia 
włuska ule jest przeznaczona dla Ce- 
lów pokojowych, Francja może posia- 


dać świetne aparaty, doskonałych lo- 
tników, nie rozporządza jednak nawet 
10 hydropłanami, któreby mołby prze- 
lecieć choćby jeden odcinek kolosalne 
go raidu eskadry włoskiej, ' 

W „Le Joumal” St. Brice pisze, że 
Czyn gen, Balbo jest znakomitym Środ 
kiem do zagwarantowania pokoju. Bez 
Pośrednią konseekwencją lotu eskadny 
włoskiej, będzie wzrost  autonyteltu 
Włoch. 


Obławy na Komunistów 
w W. M. Gdańsku. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 16 sierpnia. (Sz.) Z Gdań 
ska donoszą: Władze gdańskie konty- 
muują akcję skierowaną przeciw Orga- 
nizacjom komunistycznym, kióre obe- 
cnie rozwinęty większą działalność na 


terenie Woln. Miasta Gdańska. 
W wynlku tych obław skonfiskowa- 


| no dużą ilość bibuły komunistycznej, 


| 


wiele broni i aresztowano 18 komuni- 
stów. 


Zakończenie Ziazdu 
Podoficerów Rez. Rzplitei we Lwowie 


W trzeciin dniu Zjazdu Związku Pad 
oficerów Rezerwy zwiedzali uczestni- 
cy Ziazdu miasto ! jegu zabytki. 

Obrady rozpoczęły się o godz. 13.20 
w, XII pawiłónie Targów Wschodnich, 
w. których wzięło udział około 300 de- 
legatów, Zagaił marszałek Zjazdu Ka- 
rol Cwynar, prezes Okr. lwow. O. Z. 
P. R.. iako gospodarz, Po zagaieniu 
obrad odczytano sprawozdanie z VII 
Zjazdu krajowego O. Z. P. R. w War- 
szawie, W czasie odczytywania Spra- 
wozdania przybył gen. Popowicz, wi. 
tany owacyjnie. 

Gen. Popowicz wygłosił dłuższe 
przemówienie na temat roli podoficera 
w życiu ogólno społecznem į państwo 
wem, poczem W serdecznych słowach 
pożegnał wszystkich uczestników Zia 
zdu, życząc im owocnei pracy na polu 
Związku. 

W dalszym ciagu zebrania odczyta- 
mo sprawozdania, poczem udzielono 
absolutorium  Zarzadowi głównemu z 
prezesem JTakubowskim na czele. Na. 
stępnie zatwierdzono protokoly po- 
szczególnych komisyi. 

Po uchwaleniu protokołów zebrani 
uchwalili następująca rezolucję: 

VIII Ogólno-kraiowy Zjazd delegą- 
tów Ogólnego Związku Podoficerów 
Rezerwy, reprezentujący 446 Kół i 
45.737 członków, w dniu 14 siersnia 
1933 r. we Lwowie, stwierdza, że: 

1. Związek stoi i słać będzie nadal 
na gruncie ideologii wskrzescielą nie- 
podległej Polski i wielkiego Twórcy 
myśli i czynów Rzeczypospolitej Wo- 
dza Narodu I-go Marszałka Polski Jó- 
zefa Piłsudskiego. "wrażaląc gotowość 
słanać w każdel bolrzebie tam. gdzie 
on Wódz wyznaczy posterunek; 

2, Wolny i niezależny byt Państwa 
nalskięgo może zapewnić w obecnych 


warimkach tylko arma czynna, przeto 
Związek stanowi armii tei całość nie- 
rozerwalną, zawsze do obrony Pań- 
stwa i Narodu gotową; 

3. Konieczność przebudowy  zbioro- 
wei psychiki społecznej w celu scemen 
towania wszystkich sił żywotnych Na- 
rodu dla potnzeb Państwa iest nieod- 
zowna, to też reformę szkolnictwa u- 
zaje jako pierwszy etap. szlakiem któ 
rego winna się rozwiijać przebudowa 
i gruntowna naprawa  wypaczonej 
przez upadek niepodlezkoścć myśli pań 
stwowo twórczej; 

4. Wieładany Wysiłek czynników. 
miarodajnych w kierunku zapewnienia 
pokoju w Europie jest całkowicie zgo- 
dny z duchem i pragnieniami całego 
Narodu. a w szczególności podoficerów 
tezerwy. 

Jednocześnie krajowy Ziazd wyraża 
dla władz tych uznanie j oświadcza, 
żę Związek w każdej chwili jest so- 
tów przeciwstawić sie solidarnie z ca- 
łym Narodem wrogim zakusom sąsia- 
dów na całość granic Rzeczypospolitej 
Polski. 

Po uchwaleniu rezolucii wysłano de- 
sze Mołdownicze do, P, Prezydenta 
Rzplitej i do P, Ministra Spraw Woj- 
skowych i pierwszego członka honoro- 
wego O. Z. P. R. Józefa Piłsudskiego. 

Dalsze devesze wysłano do: Prezesa 
Rady Ministrów Janusz» Jadrzejewi- 
cza, Jego Eminenoji Ks. Kardynała 
Dr. Augusta Hlonda Prymasa Polski, 
inspektora Armii Gen. Rydza-Śmigle- 
go, Prezesa Międzynarod. FIDAC-u ; 
Federacji P. Z. O. O. Gen, Dr. Romana 
Góreckiego i do Dowódcy DOK VI i 
całonka hon. Okr. wow. O. Z. P. R. 
Gen. Bolesława Popowicza. 

Wikońcu ustalono miejsce nastepne. 
go Ziazdu krajowego w Katowicach. 
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Polscy harcerze 


u prez. Masaryka. 


Bistricka, lo sierpnia. (PAT) Prezy 
dent republiki czechosłowackiej Masa 
ryk przyjął w miejscowości Bistricka: 
delegacię polskich harcerzy, powracają 
cych do kraju z Gódóló. Prezydent 
Masaryk na przemówienie delegata od 
powiedział następuiąco: Harcerze pol- 
scy! Dziękuję wam za miłe odwiedzi- 
my. i proszę abyście swej centrali zd- 
wieźli moje najserdeczniejsze pozdro- 
wienia, Życzę całemu narodowi polskie 
mu i jego najmłodszej generaci 
wszystkiego najlepszego w obecnej 
dobie i na przyszłość. Życzę wam 
szczęśliwej podróży“, 

NE 22 


Zawieszenie wypłat 
zagranicznych w Rumunii. 


Bukareszt, 16 sierpnia. (PAT) Rada 
ministrów upoważniła ministra skarbu 
do zastosowania środków. maiącycii 
na celu zawieszenie z dniem 15 b, m. 
przelewu zagranicę wszelkich sum. Od 
tąd sumy wpłacane zagranicę uiszcza- 
ne mają być w walucie rumuńskiej do 
rumuńskiego banku narodowego. Z 
chwiłą dokonania wpłaty instytucie 
mogą Sie uważać za zwolnione ze 
swych zobowiązań aż do Czasu, kiedy 
państwa wierzycielskie nie umożliwią 
przez ułatwienie obrotów handlowych 
odpowiedniego dopływu dewiz celem 
dokonania transferu. 

ALPE. 


W Hawanie trwaią rozruchy. 


Paryż, 16 sierpnia. (PAT) Agencja 
Favasa donosi z Hawany, że mimo za 
kończenia rewolucii z chwilą złożenia 
przysięgi przez prezydenta Cespedesa, 
w Hawanie trwaja rozruchy, Na uli- 
cach miasta oddziały uzbrojonych 
mężczyzn wyłapują członków tajnej 
policii b. prezydenta Machado. 
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Kronika ielegraficzna. 


Moskwa, W okolicy Baku urucho- 
miono pierwszy w Świecie podwodny 
szyb naftowy, znajdujący się w odłe- 
głości 300 mtr. od brzegu. 

Moskwa. Wiadomość o pomownem 
aresztowaniu korespondenta „Prawdy“ 
w Berlinie red. Czerniaka wywołała w 
Moskwie wielkie oburzenie. 

Paryż, Dnia 1 września b. r. ma na- 
stąpić fuzja 5 francuskich towarzystw 
awiacyinych: Air Orient, Aeropostale, 
Farman, Cidną i Air Union. 


Wiadomości z miasta. 


DRAMATYCZNE PRZEJŚCIA OBROŃ 
CY LWOWA. 

Wsczoraj popołudniu z domów miej- 
skich przy ul. Torfowej na Zamarsty 
rowie usunięto mieszkającego tam 36- 
letmiego Franciszka Kowalskiego, b. 
Obrofńcę Lwowa. Kowalski tak prze- 
iat się tem, że zadał sobie dwie rany 
nożem: w okolicę serca. Pogotowie ra- 
iittkowe po opatrzeniu, zabrało go do 
szpitala. Stąd Kowałski wkrótce u- 
ciekł i wrócił do domu, Zauważył go 
posterunkowy i wezwał Pogotowie ra 
tunkowe, które zabrało Kowalskiego 
bonownie do szpitala. 


WIELKA KRADZIEŻ KORKÓW. 


Niedawno we Lwowie pojawiły się 
korki po niezwykle niskiej cenie. Zwró 
cit na to uwagę właściciel fabryki kor- 
ków przy ul. Kopernika, dr. Marek 
Milstein. Jeszcze przed kilku tygodnia- 
mi z fabryki jego ukradziono większą 
ilość korków, wartości około 3000 zł. 
Zwrócił on więc teraz uwagę policii, 
| że te „tanie“ korki pochodzą byé mo- 
że z kradzieży u niego. Po zbadaniu 
sprawy okazało Się, że to jest prawda. 
Policja aresztowała osobników, którzy 
dokonali kradzieży Senkowskiego i Du 
bine oraz kilku ich spólników. zajmują 
cych się rogsprzedażą korków. 
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Od chwili zwycięstwa, które osta- 
cznie umecniio niepodiegłość Polski, 
Dłynęło wlaśnie lat 13, Kampanię ro- 
2 1920 poprzedziły t, zw. rokowania 
Orysowskie., Chciała wtedy władza 
Wwiecka doprowadzić do zawieszenia 
On: w cein zyskania na czasie iprzy 
towania rozstrzygającego najazdu na 
Oeke, Ce! ten został udaremniony. 


„Na wiosiie rozpoczęły woisko pol- 
We działania zaczerne na froncie U- 
Tajńskim. W trakcie zwycięskiego 
zwoju tej akai nadesziy wiadomo- 

lo koncentracii głównych sil rosyj- 

ich naprzeciw naszego frontu półno- 
ego, w t. zw. bramie smoleńskiej. 
W początkach czerwca armia Budien 
lego. świeżo przez dowództwo sowiec 
ke wprowadzona do akcji. przełamuje 
île przez front polski na Ukrainie iwy 
odzi na jego tyły. Rozpoczyna sie 
iląsz odwrót. Załamanie psychiczne u- 

iela się irontowi północnemu, 4 pO- 
Czątkiem lipca główne uderzenie czte- 
Tech armii rosyjskich zostaje uwień- 
Zonc powodzeniem. a odwrót polski 
Vzypierać poczyna chwilami cechy 
Paniki, W pierwszych dniach sierpnia 
Dada Brześć, a wraz z tym faktem u- 
Mada koncepcja uderzenia z obszaru 

j twierdzy w kierunku północnym. 
la skrzydło i tyły biiących sie nad 
Narwią armii sowieckich. 

Wówczas to w nocy 6-go sierpnia 
Odracowuie Marszałek Piłsudski decy 
Ae, Wi widłach Wisły í Wieprza zosta 
hie utworzona grupa manewrowa do 
zstrzygającezo skoku. Myśl zasadni- 

Cza Naczelnego Wodza. to udenzenie 
 Słówne z południa na północ, z nad 
Wieprza ku granicy pruskiej na skrzy 
ilo ; tyły frontu sowieckiego. Równo- 
Cześnie odcinek Karczew Warszawa 
—Modlin—Wkra ma za zadanie ścią- 
Enięcie na siebie i związanie głównych 
SĄ rosyiskich, 

„13-go sierpnia rozboczynaja uderze- 
lię trzy armje sowieckie na odcinek 
Warszawski i modliński. Nazajutrz ma 
Miejsce dramatyczny kryzys (Radzy- 
Min), który zostaje jednak 15 sierpnia 
Opanowany. Następnego dnia rozpoczę 
ia akcję grupa uderzeniowa. zaczajona 
łą Wieprzem, rod osobistem dowódz- 
twem Naczelnego Wodza, Dowództwo 
Sowieckie jest zaskoczone pojawieniem 


B. W. LEWICKI 
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się nowych s'ł polskich na skrzydle ro 
syiskiego fromtu atakujacego Warsza- 
wę. Tuchaczewski nakazuje odwrót, 
który niebawem przemienia się W pa- 
niczną i bezładną ucieczkę, 


Zwycięstwo nad Wisłą było całko- 
wite. Hemoiczna a prosta koncepcja Na 
czelnego Wodza przynosi nietylko wy 
cofanic sie czerwonych aranii, lecz ró- 
wmież i ich kompletną klęskę. Rosii nie 
pozostało nic innego. jak zrezygnować 
z zamiarów zdobywiczych i po pobiciu 
wojsk sowieckich w paniiętnej opera- 
cii nadnieimeńsktej we wrześniu 1920 
zgodzić się na pplskie warunki pokoju. 


Zwycięstwo to było nietylko epoko 
wem wydarzenieni ze stanowiska INi- 
litarnego, nietylko jedną z najznamie- 
nitszych batatij w dziejach woiskowło- 
ści, lecz również i faktem politycznym 
o przeolbrzymiei doniosłości, Politycz- 
ne następstwa tego zwycięstwa obej- 
mowały nietylko biorących w nich bez 
pośredni udział. ale również i całą Eu- 
ropę. 

Przypomniiniy sobie bowiem polity- 
czhą Sytuację ówczesną. Europa jest 


rzymaście lat temu... 
15 sierpnia 1920. 


uietylko wyczerpana 4-letnią wojną 
Światową, upustem krwi 10 milionów 
ludzi, kosztami woimy, sięgającemi 200 
miliardów dolarów, spustoszeniami ma 
terjalteni, obliczonemń na fantastycz- 
ną sumę 400 miliardów dolarów, ale 
tównież stanowi kłębiący się chaos 
najsprzeczniejszych prądów politycz- 
nych. O tym chaosie wie Moskwa. W 
planach twórców reżymu sowieckiego 
na gruzach caryzmu nie jest wtedy 
tylko ograniczenie się do owładnięcta 
imperium pomrkołajowskiego. W pla- 
nach Lenina i Trockiego jest gra o wy 
soką stawkę rewolucii światowej, Sny 
o Dotędze, jakiemi w ioku 1920 żyje 
Kreml, nie ograniczają się do Polski 
tylko. W koncepcji rych, któmzy drogą 
rewolucji zagarnęli władze nad Rosią, 
było zmmiażdżenie Polski jako głównej 
przeszkody. jedynej wielkiej bariery 
ua drodze wgłąb Europy. 

Bariera ta zdzierżyła naporowi, Nie 
tylko zdzierżyła, ale zdołała nawet 
odsunąć wddfno ekspansji bolszewizmu 
daleko na Wschód. 

I na ten polega dziejowe znaczenie 
naszego zwycięstwa r. 1920. M. 


Dwie odpowiedzi Woj. Grażyńskiego. 


(Korespondencja własna), 


Gódóló, 12 sierpnia, 


Przewodniczący Związku 
stwa Polskiego Wojewoda Grażyński 
przebywa obecnie w obozie polskim na 
Jamboree. Świetny organizator Śląska, 
bierze wybitny udział w Międzymaro- 
dowym Kongresie Skautów i w pra- 
cach Komierencji Skautów  Słowiań- 
skich. 

Wprzemówieniu podczas newizyty 
u Czechów, poruszył pan Wojewoda 
temat połączenia miłości Oiczyzny z 
z  braterstwem — międzymarodowem. 
Zdawałoby się, że w  dzisieszym 
układzie rzeczy, są to dwie idee roz- 
bieżne, które nie zetkną się nigdy. O- 
bie jednakowa pasjonują Świat į w 0- 
gniu namiętności dochodzą do absurdu. 
Miłość Ojczyzny: prowadzi do agresyw 


równocześnie idea bratenstwa ad it- 


Felieton o zielonej Worochcie. 


STACJA POD ŁYSINKA. 


Ledwie przez wąski luk mostu prze- 
toczy się pociąg nad rozszumiałym 

tutem, ledwic obskoczą go z obu 
stron pierwsze białe wille, już w stu- 

Qcje mijanych zwrotnic wpadają wa- 
Bony przed peron stacji w Worochcie. 
Jdgrodzony od toru siatką drucianą 
Deron jest roziaśniony słońcem. Tyle 
Warzy ciekawych, i wypatrujących: 
kto przyjechał? może ktoś swój? 

Tzechadzaiacy się pod oknami restau- 
łącji dworcowei tłum bulgoce gwa- 
tem. Nie słychać iuż icdnak trady- 
tyinego: „Hules!”, 

Do wagonów podbiegają „boye“ z 
miejscowych pensionatów: poczciwe 
Dodrostki  huculskic,  wykrzykujący 
azwy swych instytucyj, W wysza- 
Tzałych porciętach chłopskich i we 

Spaniałych, barwnych „kepi“ na gło- 
Wach. Zwykłe:  eszolemienie przy- 
lazdu, 

A gdy mż wyżdzie się przed staaję 
~ jak każe przewodnik turystyczny — 
Wzrok orientuje się w przestrzeni, Na 
Brawo, w stronie 


Tatarowa, po obu | 


Okach doliny dwa ciemne lesiste zwa- | 


Y górskie: Rebrowacz i Magura. Stam 
tad przybyliśmy. Na lewo zaś — (po- 

g stron świata jest to południe) — 
dalekie, ziełone góry na granicy Cze- 
Osłowacji, Tanı właśnie. do granioz- 
€i Weronienki, pojechał napół pusty 
ciag, dajacy przecagłe sygnały na 
Żakrege toru. 


> 


Nad stacją, torami tylko odgrodzo- 
ny, dźwiga się wgórę garb Łyśsinki. 


U podnóża tej zielonej wyniosłości 
strzelisty kościółek i minjaturowa 
skocznia narciarska, Powyżej mad 


drzewa wyrasta duży pensjonat „Skar 
bówka”. Co wieczora Świeci na całą 
Worochtę rzędami jasno rozświetlo« 
nych okien. Zewsząd widoczny trapez 
światełek, na tle nieprzebitej czerni 
góry, lasu i — nocy. 

„Choinka już świeci“ -- mawia się 
wtedy w Worochcie. I przymknąwszy 
oczy, wciąga się powitalny haust rze- 
źwiącego ozonu, który w nocy jest 
czernią, w dzień zaś — najbogatszą 
gamą zieleni. I jest szumem rzeki, nie- 
ustannym i wszędzie obecnym, który 
stał się już nierozłącznym składnikiem 
aury worochciańskiej. Dlatego wszyst- 
kc tam jest widzialne w zieleni a sty- 
szalne — na szumiąco. Szumi zielona 
Worochta. 


FOLKLOR I FOXTROT. 


Może tylko twierdzowa zagroda sta- 
rego Moczerniaka, na grzbiecie Dosz- 
czenki usadowiona, jest nieskażonym 
rezerwatem naibogatszej w Europie 
kultury ludowej: huculskiej. I antycz- 
ne nieledwie budowle, i strój, i obyczaj 
góralski, otwarty, szczery, lecz na każ 
da urazę czuły i ponad wszystko am- 


Harcer- : 


finitum szerzona przez pacylistów, do- 
chodzi do wykluczenia odrębności na- 
rodowej, 

Tutaj na Jamboree, w atmosferze por 
Koju i dobnej woli, temat poruszony 
przez Wojewodę Grażyńskiego jest 
szcególnie ważny. To iuż nie hasło, 
aie program do zrealizowana, Dlatego 
też, uchwyciwszy w mijaniu jeduą Z 
nielicznych wolnych chwal Wojewody 
pytam: 

— Jak wyobraża sobie pan Wojewo 
da w praktyce, problem połączenia 
miłości Oiczyzny z braterstwem mię- 
dzymarodowiem ? 

— Calkiem prosto. W myśl zasad 
liarcenskich, Przez współpracę intellek 
tualną, przez ciągłą wymiane wantości 


- duchowych i kulturalnych między naro 
nego nacjonalizmu, jak w Niemczech, ; dami, dojdziemy do wzajemnego Zro- 


zumienńa i związków pnzyłaźni, Wtedy 


prawdziwie wiejskie. 
tryb życia małomiasteczkowy: niby 
wiejski, ale zalatujący już obyczajem 
peryferyj miejskich. Tak bogactwo i 
rozmach degradują się do poziomu 
imitacji i ubóstwa moralnego. 

Jeszcze w niedzielę przed cerkwią 
błyszczą szyte bogato kiptary, czer- 
wienią się pantalony i zapaski. Jeszcze 
w odświętnym dniu czarne swe kudły 
przykryje Hucuł grzybkowatym kape- 
luchen, obwiedzionym różnobarwnym 
sznurkiem. Na powszedni dzień mie- 
Szkańcy tutejsi przywdziewają szary, 
międzynarodowy mundur proletania- 
ckiej biedy: kaszkiet, wytarte ubranie 
„miejskie“, wysokie buty. 

Lud o naibuiniejszej fantazji i bo- 
gactwie wrodzonej inteligencii gnębio- 
ny jest w potworny sposób przez nę- 
dze materjalną, Żyją tak oni — napoły 
rolnicy. napoły pasterze. I napoły han- 


dlarze, eksploatujący jedyną tu ich 
możliwość: letników, Ale i w tem 


przebija się już piętno zatraty swoistej 
kultury. Wielu handlarzy — Hucułów 
jako okazy zdobnictwa ludowego 
sprzedaje standartowo zdobione po za- 
kopiańsku: kasetki, kałamarze i po- 
pielmiczki. Gdzie wspaniałe, subtelne 
inkrustacje barwne i mosiężne? Dolina 
Prutu zasypana jest tandetnym, sza- 
hlonowym towarem zdobniczym, o mo- 
tywach obcych  Huculszczyźnie. Tan- 
detę tę zaczynają Sprzedawać i sami 


| Huculi. Nic dziwnego, Trzeba zarobić. 


bitny. Może wtedy jeszcze, gdy Wo- , 


rochta, nieduża osada. z kilku zaledwie 
składała się zagród, było tu osiedfc 


Jedyne w Worochcie poletko zboża 
jest gdzieś na wzgórzu Kiczerki. Poza 
tem skąpe zagony kartoflowe. rozmyte 
częściowo przez powódź i deszcze. 
Trawa zamulona, Siano w  kopicach 


miłość Ojczyzny nie zaborczą, agresy 
wna, ale oparta na słusznych prawach 
i poczuciu narodowej wartości mie bę- 
dzie przeszkodą w realzżowamu pla- 
nów, ogólnoludzkich. 

— Jakże wobec tego zdaniem pana Wo 
jewody należy wychowywać mło- 
dzież? Wychowanie  mihtarystyczne 
mogloby utrudnić zbliżenie międzyna+ 
rodowe. 

— Szanuję humaniiarne pobudki tie~ 
których szlachetnych ludzi propaguią- 
cych pacyfizm, ale ich działanie uwa- 
żam za negatywne w naszej psychice 
narodowej. Nie należy prowadzić mło- 
dzieży po linji naimniejszego oporu. 
Wychowanie w dyscyplinie wojsko- 
wej wyrabia hart, odpomość, uczy po 
komywać trudności. Jest siłą, której mo 
żemy nic używać, ale posiadając, czuć 
się pewnie w obecnych stosunkach, W 
wielkiej pracy, która mas czeka na każ 
dem polu życa społecznego inzeba lu- 
dzi silnych, Jednostek, któreby zacho- 
wiując wartości ihdywiidualme zdołały 
jednak podporządkować się interesom 
ogółu, W ren sposób pojęte wychowa 
nie młodzieży uczyni ją tem cenniej- 
szą w współpracy międzynarodowej. 

Zwięzłe słowa Wojewody są także 
silne — głębokiem przekonaniem i do- 
świadczeniem  państwiowem, Działają 
niezwykle suggestywnie, 


Janina Osińska. 


Wystawa polskiej książki 
historycznej. 


W czasie VII  Międzynarodowega 
Kongresu Nauk Historycznych w War 
Szawie (21—28 sierpnia bł r.) będzie 
zorganizowana Wystawa Polskiej Ksią 
źki Historycznej, obeimująca publika- 
cje z lat 1918—1933. Dorobek polskiej 
trauki historycznej zostanie w. ten spo 
sób pokazany zarówno licznym go- 
ściom zagranicznym, jak ti polskim 
członkom Kongresu, 

Wystawione zostaną zarówno wy- 
dawnictwa, znajdujące się w handlu, 
jak i wydawnictwa już wyczerpane, wy: 
pożyczone przez towanzystwa mauko- 
we, muzea i inne instytucie państwo- 
we i społeczne, miejskie biura history- 
czne, oraz nakładców prywatnych, Ze 
bramie w iednem miejscu tylu druków 
niewątpliwie przyczyni się do wycią- 
gnięcia na Światło dzienne wielu za- 
pomnianych wydawnictw, 

—p— 
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Dziś góruje tu | zgniłe od kilkutygodniowej ulewy. Na 


rzucająca się, pełna przykrego podzi- 
wu troska dźwięczy w pytaniu: 

„Czemże tu żyjecie?“ 

„Ano. powietrzem, panie!" — nie 
dbale żartuje z swej biedy Hucul. 
I uśmiecha się bez rezygnacji biedaka. 

Zabawa w domu huculskim, Domow- 
uicy i przybysze postrojeti barwnie. 
Trzy kolory: czerwony, czarny i biel 
koszul. Letnicy z miasta postroili się 
również w dostarczony przez gospoda- 
rza przyodziewek huculski. Nie star- 
czyło go tylko dla przybyłego później 
nieco teologa grecko - katolickiego, 
więc paraduje w stroju kombinowa- 
mym: wyszywanka i prasowane spo- 
dnie gamiturowe. 

Dziewczęta, smukłe, o szczupłych, 
rasowych biodrach. chichoczą į nawo- 
łują się. Dalejże, zabawo- „Niech dzwa 
ni flet, niech ryczy róg“. 

Do skrzypek porwał się sam gospo- 
darz, postawny góral w haftowanym 
kiptarze. Uciął smykiem po strunach. 

Foxtrot: „Ach, te cyganki*. Mełodja 
przekręca się i zawodzi, upraszcza, jak 
by w kołomyiki tempo wpada. Ale w 
izbie rozlega się już niezgrabne szura- 
nie butów. Imitowany foxtrot. 

Przed chatą dopiero jest cicho a za 
górami dopala się dzień. Przez stłumio 
ny gwar zabawy w chacie i przez nie- 
ustający szum Prutu, od Diłu zdaje się 
dolatywać huczenie dużych trombił 
pasterskich. 


DWIE WOROCHTY. 
Tej najdrażliwszej i godnej bacznej 
uwagi nie szukaj między wilami przy 
stacji kolejowej, ani w t. zw. .śród- 


qst 


gibisin N 


(zwariek 


Jacka w. Stratona 


lutro; Heleny 


Wschód słońca 421 
Zachód słońca 19°58 


eane eE S 


Sie nia 
|= ;933 


TEATR WIELKI. 
. Nieczynay z powodu ferii. 
TEATR RUZMAITOŚCI 

Czwartek, dnia i7 sierpnia godz, 


wiecz. premierą „Moja Panna Mama", 
medja w 3 akt Verneuil'a, 


KiNOTEATRY. 


ADRIA: „Przemytnicy alkoholu". 

AFULLO: „W sidłach szaleńca”, 

ATLANTIC: Z powodu rekonstruk- 
cii nieczynny. 
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CASINO: „Tajemnicza wyspa“ (film 
volorowany). 

CHIMERA: „Salto Mortale“ oraz 
„Zazdiusny szofer“. 

GRAŻYNA: „Człowiek, którego za- 
bilem“ oraz rewja „Cukier krzspi, lecz 
wy lepiej", 

KOPERNIK: „Ostalnia Eskapada* i 
„Wiielka plotka“, 

MARYSIENKA:  „Ostamia Eskapa- 


da“ i „Wielka plotka“. 

MIRAŻ: „Upiór Paryża“ 
i TIA. «a 

MUZA: „Co może Paryż“ oraz „Mio 
dowy miesiąc", 

PALACE: „Śc'gana przez los“. 

PAN: „Jeździec bez głowy". 

PASAŻ: „Pat i Patachion w konku- 
tach“ oraz „Bohater krwawej areny". 

RAJ: „Carmencita i Liliom“. 

STYLOWY: Z powodu rekonstruk- 
zji kino nieczynne, 

SWIT: „4 z Legii" 
żniczki'”. 

UCIECHA: „Zwycięstwo Czarnego 
Dżeka* oraz rewja. 

— 0 

— Teatr Rozmaitości, Dziś t j}. 17 sier- 
Enia. wc czwartek, odbędzie się w Teatrze 
Rozmaitości premierą  Świetnej komedii 
Verneu.lla p. t „Moją Panna Mama“ W 
iclach głównych wystapia pp.: Janina Ni- 
czewska, Mila Czajkowska. Bronisław Da- 
browski, Stanisław Jaśkiewicz, Wład. 
Ratschka i Janusz Strachocki. Kierowni- 
ctwo reżyserskie p. Janusza Strachockiego 
dekoracje Otta Rexa., P 

Bilety do nabycia w kasach Teatrów 


oraz „Filip 


i „Romans księ- 
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we Lwowie. 


Jak już donos'liśtny, Magistrat m. 
Lwowa wystąpił z projektem nadania 
szeregowi ulic dotąd nieznanych nazw 
oraz z projektem zmianynazw ulic i 
placów zarówno w obrębie dawnych 
gianic Lwowa, jak też w obrębie no- 
wego Wielkiego Lwowa t. j. na terenie 
gmin przyłączonych niedawno do Lwo 
wa. 

W obrębie dawnych granic miasta 
nazwy nowych ulic obejmują 109 ulic 
i placów. Wśród nowych nazw znaj- 
dują się m. in. ulice: Księdza Sżorupki, 
Kasprowicza, Żeromskiego, b. dyrekto 
ia tramwajów Ś. p. Tomickicego, arcy- 
biskupa Gieplaka, generała lwaszkie- 
wicza, Jana Galla, Józefa Nikorowicza, 
Jakóba Poratyńskiego. 

Wśród zmian dotychczasowych 
nazw ulic i placów w obrębie da- 
wanych granic miasta według propozy- 
cii znajdujemy następujące: pl Cłowy 
na pl. Biskupa Bandurskiego, pl. do- 
tad bez nazwy przed dworcem kolejo- 
wyn na plac Wilsona, pl. Akademicki 
na pl. Frediy, pl. Trybunalski na pl. 
Hetmana Jabłonowskiego, ul. Fredry 
na ul. Seweryna Goszczyńskieg0, ul, 
Senatorska na ul. Paderewskiego, ul. 
Kącik na ul. Oswalda Balzera, ul. 
Pszczelna na ul. Henryka Rewakowi, 
cza, ul. Zaścianek na ul. Benedykta 
Dybowskiego. 

Według dalszych propozycyj ulica 
Karna ma być nazwana ulicą 
Emila Byka. Istnieje propozyWa na 
zwania jednej z ulic, względnie Odein- 
ka ulicy w okolicy Ponińskiego i Wła- 
snej Strzechy ul. Prezydenta Neuman- 
na, ul, Meiselsa ma być zmieniona na 
ul. Rabina Meiselsa, ul. Kohnowska na 
ul. rabina Kohna. Park dziś nazwany 
Żelazna Woda ma być zmieniony na 
park Prezydenta Narutowicza, ul, Gli- 
miańska na ul. Tadeusza Hołówki, ul. 
Krupiarska od nr. 95 do 112 na ul. Or- 
ląt, ui. Heninga na ul, Hetmana Sahaj- 
dacznego. 

W obrębie dzielnicy pierwszej na te 
renie dawnej gminy Kułparków, jedna 
z ulic ma się nazwać ul. Oświeca, w 
obrębie dzielnicy 1V. (krzywozyce) n0- 
we ulice otrzymają m. in. następujące 
nazwy. Gabrieli Zapolskiej, Ułanów 
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Uciecha, Za Figurą, Za Bukiem, Nad 
Źródłem. Na Wertepach, Na Wyko- 
pach. Należy dodać, że w obrębie da- 
wnych Krzywczyc powstaje nowych 
AU ulic. 

W obrębie dzielnicy VI. na obszarze 
dawnej gminy Kulparków powstaie 4 
nowe ulice. W dzielnicy VII, w obrę- 
bie Sygniówki powstaje 31 ulic. Wśród 
tych ulic znajdują się nazwy: Biotna, 
Jastrzębia, Bociania, Parku Lotnicze- 
go, Józefa Toczyskiego. 

W obrębie Biłohorszcze - Lewan- 
dówka powstają ulice m. in.: Kapitana 
Steca, Kapitana Bastyra, Lotniczą, 
Śmigowa. 

W dzielnicy VIII. na terenie dawnej 
gminy Kleparów powstają m. in. ulice: 
Kazimierza Tetmajera, Łyseńki, Beli- 
maków, Ordona, Wszystkich Świętych, 
Naczelnika Durskiego. Na terenie wy- 
żej wymienionym powstaje nowych 
57 ulic. Na terenie gminy Iołosko Ma- 
łe powstaje nowych 10 ulic, 

Na terenie dawnej gminy Zamarsty- 
nów powstaje nowych 43 ulic, a m. ln. 
Wielkiego Księcia Witolda, Kapitana 
Starka, Emilii Plater. 

Na terenie dawnej gminy Zniesienie 
powstaje 62 ulic, a m. in. ulice: Szkoły 
Ludowej, Helanki, Filipa Schleichera 
(b. wiceprezydenta m. Lwowa). 

Jak już wyżej zaznaczyliśmy, kwe- 
stia wyznaczenia nazw nowych ulic 
jest obecnie w toku dyskusji i przecho 
dzi poszczególne działy o decyzje ui- 
ganów  samvrządowych. Załatwienie 
tej sprawy jest obecnie wysoce aktual 
ne z powodu często podwójnej lub po 
trójnej nomenklatury ulic zarówno na 
terenie dawnego Lwowa, jak też na te 
renie poszczególnych dawnych gmin 
podmiejskich, dziś przyłączonych. do 
Lwowa. Różnym władzom, organom 
meldunkowym, policyjnym, pocztowym 
itd, nomenklatura podwóina lub po- 
rójna ulic była bardzo wielkim cięża- 
rem i wprowadzała zrozumiały chaos. 
Czytelnikom naszym nie możemy w 
tej chwili przedstawić dokładnie pro- 
jektu nomenklatury nowych ulic i 
zanian, gdyż wymagałoby to zteprodu- 
kowania szkiców j planów graficznych. 
Ponieważ podajemy narazie tylko w 


, POS i „ | Ogólnyc ektu. 
Jaztowieckich, Trakt Gliniański, Kró- - gólnych zarysach szczegóły projek 


Miejskich i w kasie biura Abo, ul. Ruto- ; k 

wskiego 2, tel 26-56. lewska Gospoda, Kozacka, Rozkosz, * (Wschód) 
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mieściu*. To daleko, aż na drugi ko- : szczuchowi od miejskiego typu rozry- | Tyle Zofi, Wand, Helen i Stefanij 


niec tej R ei osady. Tam, gdzie 
u wylotu drogi na Foroszczenkę i Za- 
roślak czernią się, jak ruima, rozległy 
plac po spalonym, ogromnym tartaku. 
Niema tartaku — niemą pracy. A tuż 
nad Prutem rozsiadły się domki biedo- 
ty robotniczej, Z czego żyją ta prole- 
tariacka. bezrobotna Worochta? Kto ich 
tam wie | kto się o to troszczy. Jedy- 
na nadzieją jest tu podobno decyzja 
czynników państwowych w sprawie 
odbudowy tartaku. Gdy niepoczytalna 
żŻagiew sabotażu odbiera pracującemu 


człowiekowi możność Życia, musi się | 


znaleźć czynnik wyższej 
który odebraną mu pracę przywraca. 
Gdy zapada noc, cichnie Worochta 
robotnicza. Przez wiadukt tylko prze- 
mknie od czasu do czasu fosforyzująca 
gąsienica pociągu.  Świecą wysokie 
lampy nad  Worochtą odpoczynku i 
spokoju. Jarzą się dokoła okna pensjo- 
natów. Huczy gdzieś marowo, napę- 
dzający elektryczność motor Diesla. 
Otwarte werandy kawiarń j cukierń 
rozbrzmiewają muzyką W „Jasnej“. 
u Krowickiego jest miło i swoboznie. 
Środek zajęty przez tańczących, pod 
ścianami ploteczki į „czarna“. Tu się 
zapija i odsiaduje jedyne, wakacyjne 


moralności, | 


* zieleni. 


lenistwo. Czarujący kapelmistrz Weiss . 


wyczynia cuda: dyryguje, śpiewa, ko- 
kietuje nieświadomie wszystkie stoliki, 
w czem konkuruje z swoim czarują- 
cym szefem, Sułkowsk m. Jego wy- 
twornemi żartami i urodą w typie 
Menjou. Do późniei nocy śpiewają sa- 
ksofony i histerycznie zawodzi harmo- 
nja argentyńska. Nawet na wilegjatu- 
rze nie sposób odzwyczaić się mie- 


wek. Wróciwszy z Howerli, biegnie 


| wieczorem do „Jasnej“, zamawia ma- 


zagran i tańczy tango. Jak po każdym 


| powszednim dniy pracy. 


MARJA I IRENA. 


Kobiety na odpoczynku. Przyjeżdża- 
ją zdaleka: 
wy, Bydgoszczy. Przy boku mężów i 
samotnie. Tu na jaw wychodzi dopiero 
ich druga, nieoficjalna jakby natura. 
Czy są skrętne, czy leniwe? Czy lu- 
bią ruch czy raczej odpowiada įm sie- 
dzący tryb życia? Bawią się więc róż- 
mie į najróżniej nudzą się panię w Wo- 
rochcie, 

Maria przeważnie siedzi w pensiona- 
cie, Czyta książki. Czasem chodzi na 
niedalekie spacery lub na plażę. Chet- 
nie na five do „Jasnej“. Nie decyduje 
Się, Czeka na sprzyjającą okazję, na 
niespodzianą sytuację. Że się to jakoś 
ułoży... Listę swych znaiomych ograni- 
cza do spisu gości w pensjonacie. Mi- 
iają tygodnie i wkońcu miła, inteligen- 
tna dziewczyna opuszczą Worochtę za 
wiedziona i zła, Że nie użyła ani tei 
ani tej panoramy, uciskającej 
wstecz za oknami uwożącego ją po- 
ciagu. 

Irena jest opalona, rzeźka, radosna. 
Zna już każdy szlak górski, O jaki ja 
zapytasz Szczyt, wszędzie już była 
Czy czeka na coś? Chyba na jakaś 
szaloną przygodę. Nie utrzymasz jei 
na miejscu, nie zastaniesz w bezradna 
ści. Ciągle jej tylko zamało tych nal- 
wspanialszych gór, tej najrzeźwiejszej 
wody i rozpierającego płuca zdrowiem 


| powietrza. 


z Częstochowy, Warsza- | 


odbywa pobyt w Worochcie, jak Ma- 
ria, lub chłonie go porywczo, jak lre- 
na, Tu nawodzi się na myśl symboli- 
ka kwiatów z cieplami i z łąki. O ile 
wogóle kobiety — starym zwyczajem 
zestawiać zechcemy właśnie z 


* kwiatami. 


GWIAZDY NAD WIADUKTEM. 


Rzeką przeciąga ostry chłód. W gó- 
rze, jak pod samemi gwiazdami wąski, 
czarny łuk mostu, Wysłuchany z sa- 
mego podnóża olbrzymich _ wiadukto- 
wych podpór szum wody jest ekstra- 
ktem najdziwniejszych odgłosów: na- 
woływań, uderzeń i zawodzeń, Cza- 
sem coś w wodzie pluszcze, jak ka- 
mień, rzucony z mostu. Ale na moście 
niema nikogo. Tyiko z samego środka 


| firmamentu odrywa się gwiazda ji leci 


, księżyc: 


wśród srebrnej kurzawy. Po chwili 
druga, lecz iuż skąd inąd. W czerni 
nocy czarnieiszym niż noc konturem 
rysować się poczyna falista grań Re- 
browacza. Płyną kwadranse, aż wresz 
cie nad granią ukazuje się spóźniony 
cieniutki, biały sierp.  Sieje 
poświata, od której mgdzie nie jest ja- 
sno. Ani na niebie, ani pod arkadami 
olbrzymiego wiaduktu, 

Gdy zbliża się ranek, z nad rzeki 
wypełzają białe jak mleko mgły. Pod. 
noszą się wysoko, otulają szczyty i 
podpływają do nikłych gwiazd poran- 
nych, świecących za mostem. w stro- 
nie Woronienki. Powietrze pachnie 
chłodem, gnijącemi liśćmi — jesienią. 
Jak pięknie jest napewno tutaj w je- 
SIENI. 
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naców Z sesii Magistratu: 
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| wa przemianowania i nadania nazw 
i wym ulicom i w. in, 


Wczoraj odbyła się sesia Magistrai 
bod przewodnictwem wiceprez. 
ka. Na wniosek Wydziału H załatwi” 
uo dw e prośby © zniżenie opłat c 
tarnych, Ze spraw Wydzaiu II udzie 
lono 20 konsensów budowlanych. 7 
twierdzono u: zabudowania gru” 
tów przy ul. Cetnarowskiej, oraz 
chwalono z materiały budow!“ 
ne, a to: 1600 tonn kamienia łamanćh, 
i 1200 tonn kamienia ttuczonego w ™i 
mie Brac'a Groedel, 5000 tonn gwit 


rzecznego w frmie Otto Scherz 
Stryj, oraz 1000 metrów krawężnik: 
kamiennego, 100 metrów krawężniłć | 
łukowego i 15 par krawężników WŚ ii 


zdowych w firmie Bolesław SłoV 
we Lwowie. Roboty drogowe kona 
wacyjne oddał Magistrat firmie Chw* | 
stowski, roboty około odnowie? | 
wnętrza gmachu Ratusza firmom: >, 
Nelirebecki — roboty budowlane. vol 
tamper — roboty instalacyjne, W. chy 
lewski — roboty instalacyine, Adapt 
cie w Miejskim Urzędzie Dzieln'c0 
wym przy ul. Łyczakowskiej odda 
firmie J. Jaworski, Roboty instalacy/" 
ne w szatni kąpieliska na Żelaznej 
dzie oddano frmom: instalacje wodo | 
ciąguwe — filmie Z, Rodakowski, el 
tryczne zaś — firmie K, Dom'czek. 
|= maa... O 
moza uma) wami W 


Eksport rolniczy Stanów 


Łiednoczonych. 
Miesięcznik amerykański „The u 
dex“ podaje zestawien'a dotyczač 


wksportn rolaiozego Stanów Zjedii0” 
czonych. Z ważmieiszych pozycyj * 
uwage zasiuguiąę: smalec, którego PL. 
dukcja w r. 1951 wynosiła 2.385 ma 
Esz 4 czego la eksport przozraczoć 


25.2 ; pszenica — produkcja 858 ™ 

Tn ekspert — 15.4%; jablka 7, p. 
6.604 mili. buszli, ckszort — 15577 
tyton 1.635 miij. Ibs., eksport — 36.1% 


bawelna 14.918 tys. bel po 500 lbs. 1 
eksport przeznaczono 48.7%. Wyn ka 
z tego, że dla rolnictwa amerykańsk” 
go najważniejszym artykułem wyw” 
zowyin jest bawełna, która równoczć 
éne sianowi wogóle główną pozycć 
eksportowa Stanów Zjednoczony? t 
Bisko bowiem połowę zbiorów  teS" 
produktu sprzedaje się w obcych K1% 
iach, Drugie mieisce pod względć cm 
stosunku ilości eksrortowanych 
produkowanych, zalinuje tyboń, tr% 
cie —- smalec. czwarte — pszenica, P” 
te — jabłka. Fksport zatem artykU 
łów rolniczych posiada pierwszorzć 
due znaczenie dla podstawowych d” 
lów molnietwa amerykańskiego. Tak ” 
pb. dobrobyt Południowych stanów: 
produkujących bawełne zależy w pros 
od koniunktur zagranicznych na ten * 
tykat. Inne Stany zainteresowan: p- 
wysoce w wywozie tytoni u. sma Cui 
t p. Powyższe fakty wyjaśiiają w a 
cznym stopniu tendencie obecnei P% 
tyki gospodarczej Roosevelta, który 
lit drodze dewaluacij dolara zmie tt 
m. in. do stworzenia  dogodniciszy* ch 
warunków dla eksportu, p: e | 
kum zaś dla eksportu rolniczego. 
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— Służbowy wyjazd kuratora 0% 
domskiego, A lwowski p. Gadom 
ski wyjechał na kilka dni w sprawi racli 
służbowych do Warszawy. Kurato^ 
rium keruje naczelnik dr. Weryński. 

ez 


— Za duszę Ś. p. Prezydentowej MY 
ścickiej, Zarząd Zrzeszenia Wojew ódZ? 
kiego lwowskiego Związku Pracy OP 
watełskiej Kobiet zaprasza na żałobi 
nabożeństwo, które odbędzie się “ 
pierwsza rocznicę Śmierci $. p. prezi 
dentowej Michaliny Mościckiej du* 
18 sierpnia b. r. o godzinie 8-mej rano 
w Bazylice Metropolitalnej obrząd 
łacińskiego. } 

— Posiedzenie Rady miejskiej gbi 
dzie się dziś w czwartek o g. 19-t€), 

Na porządku dzienrym znajduje sie 
13 spraw, między 'nmemi zatw erd? 
i nie herbu król, stoł, m. Lwowa, sP% 


W Lizbonie rozegrała się niedawno 
afera, którą ludnośc: tego masta dała 
na szereg tygodni materjal do Sedsa- 
tyjmych plotek. Bohaterka jei jest pa- 
ni Ce'estyna Bill, wróżbitka, a zara- 
zem ś.ręczycielka małżeństw, To dru 
gie jej zajęcie, bedące przez długi 
czas źródłem pokaźnych dochodów, 
było jednak pilnie ukrywane przed 0- 
kem jei klijentów, gdyż łączyło się 
ściśle z jej darem „iasnowiidzenia*, 

Proroctwa pani Bill sprawdzały się 
z zadziwiającą dokładnością, zwła 
szcza ieśli odnosiły stę do osób boga- 
tych, Zamożnym kawalerom. zasięga- 
iącym jei rady. wróżyła zawsze nieo- 
inylna wróżbiłtka, że z trosk i kłopo- 
tów. jake ich gnębią, wybawi ich no- 
wa znajomość z pewmą damą, której 
wygląd pani Bill dokładnie określała. 
Wypadki toczyły sie ściśle według Bro 
roctwa, a raczej według programi 
sprytnej stręczycielki. Meżczyzna. spot 
kawszy Opisaną pannę, spieszył z nią 
czemprędzei do ołtarza. aby się Szczę 
śliwa wróżba spełn'ła, a jasnowidząca 
otrzymywała suta prowizię, 

Nazwisko pani Bill było dobrze zna- 
nę wszystkim panuom na wydaniu w 
Lizbonie, Nie było tak brzydkiej kan- 
dydatki do stanu małżeńskiego. której 
by Celestyna nie wynalazłą męża i to 
bogatego. Zapały chętnych obiubień- 
ców rychłoby ostygły. gdyby wiedzie 
li jaka droga dostają żony. Pani Bill 
miała dokładnie sporządzoną  kartote- 
kę, w której znajdowało się nazwisko 
każdego klienta wraz z opisem iego 
osoby, stosunków majątkowych i ży- 
czeń. W drugiej kartotece prowadziła 
spis chętnych do małżeństwa pań. Wy 
kazy te studiowała codziennie z wiel- 
ką gorliwością, by potem „W transie“ 
opisywać kandydatom ich przyszłe u- 
kochane w jak naiponętniejszych bar- 
wach. Pante musiały się stręczycelce 
dobrze opłacać za te usługi — nieje- 
dna nawet poświęciła na to cały swói 
posag. W ten sposób skojarzyła panti 
Bill aż 187 małżeństw.., 

Pewmego razu jednak powinęła się 


0t, co się nazywa 
„gentleman agreement" 


Pewien anonmowy autor w książce 
swej pt. „Zwierciadło Wall-Street“ o- 
powiada, że największa tranzakcja fi- 
nansowa, jaką zanotowały dzieje, 
przypieczętowana zostały jedynie zwy 
kłem uściśmieniem ręki przez kontra- 
hentów. 

W kilka godzin po nadejściu do Wa 
szyngronu wiadomości o wypowiedze- 
niu wojny Niemcom przez Wielką Bry 
tanie — ambasador brytyjski w Wa- 
szymgtonie, sir Cecil Sping-Riice, zate- 
lefonował do Johna Pierponta Morga- 
ma, prosząc go o wyznaczenie mu jak 
najrychlej miejsca i czasu. aby niógł 
nu przedstawić rzecz wielkiej wagi, a 
wymagającej wielkiej decyzji, Morgan 
zuprosił ambasadora angielskiego do 
siebie. a gdy Się ten zjawił, zamknęli 
się obaj w gabinecie, gdzie między. 
amerykańskim magnatem finansów, a 
przedstawicielem króla Jerzego V od- 
była się historyczna rozmowa. Amba- 
sador angielski prosto z mosta zapytał 
Morgana, czy gotów iest udzielić Am- 
zlii w tym ciężkim momencie wystar- 
czającej pomocy finansowej. 

— Z największą przyjemnością u- 

tzynię wszystko, co w mojej mocy. by 


dopomóc Wielkiej Brytanii — odpo- 
wiedział Morgan. 
Sy Cecil wyciągnął rękę do wiel- 


Kiego finansisty, ten uścisnał ją serde- 
cznie i bez jak'chkolwiek dalszych dy 
Skusyj nad szczegółami potrzebnego 
Anglii poparcia materialnego. został za 
łatwiony ten wielki akt. Papierów ža- 
dnych nie podpisano. 
"up" 
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DAJ GROSZ 


NA POLSKI CZERWONY KRZYŻ 


Nr z dnia 18 siorpuia 1033, 


Wróżbitka stręczycielką małżeństw. 


jej noga. Jeden z wyswatanych mał- 
żonków. nie był zbyt zadowolony zżo 
ny, jaka otrzymał į kedy mu się uda- 
ło wyswobodzić się z więzów małżcń 
skich, udał się do jasnowidzącej po dal 
Szą radę, Lizbońska Pytia powiedzia- 
ła mu, że wkrótce znowu się ożeni i 
opisała dokladnie jego przyszłą. Po- 
myliła się jednak w swych notatkach 
i podala rysopis iego pierwszej żony. 

Klijent wystuchał spokojnie całej 
wróżby, zapłacił żądaną kwotę i — 
udał się na policję, Co sie dalej .stało, 
tego pani Bill swłojem proroczem 0- 
kiem nie przewidziała. Władze położy 
ły rękę na jej złotodajnem przedsię- 
biorstwie, wszyscy mężowie obdarze- 
ni przez wróżbitkę żonami ziawili się 
jako świadkowie na policit, a Ona sa- 
ma dostała się do więzienia. 

Can è 


a n aa R przed sądem 
przysięgłych. 


W dniu 4 września b. r. rozpoczy- 
nają się 6-te roki sadu przysięgłych. 
W dnm tym staną przed Sądem Izrael 
Aberbach itow., oskarżeni o fałszowa 
nie monet, dua 5 września, odbędzie 
się rozprawa przeciw Wasylowi Zin- 
czywowi osk. o zbrodnię przeciwko 
bezpieczeństwu życa, dnią 6 wrze- 
Śuią stanie przed sądem Jakób Pech- 
man i tow. osk. o rabunek, dnia 7-go 
września odbędzie sie rozprawa prze- 
ciwko Józefowi Krośniakowi į tow. 
osk. o rabunck, dnia 8 wrześmią prze- 
ciwko Marianowi Sobotnie osk. o za- 
bólstwo a dnia 11 września przeciw= 
ko Bazylemu Parkułab'e i tow. osk.0 
zdradę stanu, Dnia 13 wrześnią staną 
przed sądem Wasyl Maruszczak i tow. 
osk, o rabunek. 14 września lerae] Ber 
kower i tow. oskarżeni o rozpowszech 
nianie bibuły komunistycznej, dnia 15 
września Karol Martula i tow. osk. © 
fałszowanie monet a 18 września 
Wbii Torten, osk. o rozpowszechnia- 
nie bibuły. Dnia 19 września staną 
przed sądem Michał Borowiec i tow. 
osk. o zabójstwo a 22 Września Wa- 
syl Zub. osk. o taka sama zbrodnię. 

Resztę rozpraw na razie nie wyzma 
CcZONo. 


Premjowanie pojazdów mecha- 
nicznych — odpowiadających 
wymaganiom obrony Państwa, 


Ukazało się rozporządzenie o Pre- 
miowaniu pojazdów, mechanicznych. 
W myśl tego rozporządzenia nabywca 
vojazdu mechanicznego, posiadający 
dowód rejestracyjny, stwierdzający, 
dopuszczenie pojazdu do ruchu na dro- 
gach publicznych, może otrzymać pre- 
mie w wysokośc 60 prc. opłat od PO- 
iazdu. przypadających do zapłaty na 
izecz Państwowego Funduszu Drogo- 
wego. Zaświadczenia, uprawniające do 
utrzymywania premii, wydaje władza 
wojskowa, wyznaczona przez Ministra 
Spraw Wojskowych w porozumieniu 
z Minitsrem Komunikacji, jeśli uzna, że 
aojazd odpowiada specjalnym wyma- 
ganiom obromy Państwa. Zaświadcze- 
nia takie wydaje na okres każdego ro- 
ku budżetowego. (Wschód) 
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Napad rabunkowy na kobiete 


Wczorajszej nocy do mieszkania 
swego na Lewandówkę wracała Kata- 
rzyna Hadlewicz. Na ul. Pilichow- 
skiej przystąpiło do miej dwóch osobni- 
ków. Obaj zażądali od miej oddania 
im wszystkich pieniędzy, Gdy Fladle- 
wiczowa odmówiła, bandyci obezwła- 
daili ją, zatkałi jej usta a następnie wy 
ciągnęli jej Zz kieszen fartucha pugila- 
res z pieniądzmi, Po obrabowaniu ko- 
biety, obai napastnicy uciekli, Hadle- 
wiczowa doniosła o swej przykrej 
przygodzie polci. 

ZEE 


| 
Na przechodzącego przez, Wały Fle- 
I 


Wydobywanie złota z dna morskiego 
Czterdziestomiljonowy skarb „Lusitanii! . 


W ostatnich czasach przedsięwzięto 
roboty, zmierzające do wydobycia 
skarbów, jakie spoczywają 
niorskiem w zatopionych okrętach, Wy 
dobyto już znaczną ilość złota z okrę- 
tu „Egipt” zatopionego w pobliżu wy- 
brzeżą francuskiego — obecnie zaś or 
ganizuje się w szybkiem tempie ekspe 
dycja, mająca na celu uratowanie bo- 
gactw „Lusitanji“. Do wykonania tego 
lrudnego zadania pomocny jest w wy 
sokiej mierze nowy aparat, kłóry wiy 
ualazł Włoch, Mario Raftaelli, 

Skarby „Egiptu“ wydobyto z glęb'n 
przy pomocy specjalnych urzadzeń 
uurkowych, które wytrzymiją ciŚnie- 
mie 120—150 mekirów wody, umożliwia 

, jac na dnie morza pracę, jakiej wyko- 
I nanie w „Racz ZKAA A M warunkach było dawniej 


Delegaćja Prezydjum Zjazdu Pod- 
piicerów Rezerwy na audjencji 
u Dowódcy Korpusu. 


Dowódca Korpusu lwowskiego gen 
Popowicz przyjął delegacje Prezydium 
Zjazdu Podoficerów Rezerwy. która 
podziękowała p. Uienerałowi za Wy- 
a pomoc organizacyjna przy urzą 
dzeniu Zjazdu. 

W skład delegaci wchodzili: przed- 
stawicel Zarządu głównego p. Jaku- 
bowski, przedstawiciele Zarządów bro 
wincjonalnych . pp. Kubalak z Łodzi, 
Korzeniowski z Krakowa, Jarzembow= 
ski z Lublina, Nowoc.eń z Zagłębią Dą 
browskiego. Zambor ze Śląska. Holz 
z Poznania i Cwynar ze Lwowa. 


dpi 


Dzieci z Górnego Śląska 
na wywczasach w Małopolsce 
Wschodniej, 


Corocznie pewna ilość dzieci z Gór- 
icgo Śląska rozmiieszczana jest po 
dworach w  Małorolsce Wschodniej, 
«dzie spędza wakacie. W roku bieżą- 
cym macan eisza ilość dzieci wmniesz- 
czona zostałą na terenie Wojewódz- 
twa tarnopolskiego. W powiecie ska- 
łackim 30 dzieci z Górnego Śląska z0- 
stało umieszczonych w Połupanówce. 
Komitet powiatowy zorganizował 
przed kilku dniami pożegnanie dzia- 
twy, która otrzymała upominki i żyw- 
ność na drogę. Zabiegi komitetu pro- 
wadzone były podczas robyiu dziatwy 
w kierrmku podniesienia ; wzmocnie- 
nia ducha polskiego. Równocześnie pro 
wadzoma była kolonia letnia we dwo- 
rze w Kaczanówce. która zgromadziła 
również znaczniejszą ilość dziec. Du- 
ia pomoc dla organizacii kolonij let- 
mich stanowiły zabiegi Kiorpusu Ochro 
ny Pogran'dza. (Wschód) 


Zamach morderczy na Wałach 
Hafmańskich. 


tniańskie, w pobliżu pomuika Sobie- 
skiego jakiegoś mężczyznę napadło Z 
tyłu dwoje ludzi: kobieta i mężczy” 
zia. Kobieją rzucila się na napadnięte 
go z siekierą, zadając mu nią ciosy w 
głowę, Mężozyzna zadał mu kilka 
peliięć pilnikiem. Zalana krwią ofiara 
dwojga rozwścieczonych napastników 
upadla na ziemię. Dopiero przechodnie 
położyli kres tei masakrze. Okazało 
się, że pobitym był Bazyli Stojko, do 
zorcaąa kamien'tcy przy ul. Piekarskiej 
91. Mieszkająca tam wdowa Bogucka, 
była umysłowo chora na punkcie ma- 
nii prześladowczei, Od dłuższego cza- 
su postanowiła gia zgładzić ze świata 
=lojkę, 

Do wykonania tego  obłąkańczego 
planu, namówiła swego przyjaciela, 
lakiernika Jama Maoucha, Oboje wy- 
śiedzilt Stoikę, iak wybierał się ma 
miasto i: dopadli go pod pomnikiem So 
bieskiego. Obecnie ciężko ranny Stoj- 
ko znajduje się w szpitalu, Bagucka 
zaś i Macuch zostali ogadzeni w are» 
sze Śledczym ' 


na Unie. 
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nie do pomyślenia, Aparat ten zwany: 
„Arbglio H“, sławny już z poprzednich 
ckspedycyj, wydobył znowu 162 szta- 
by, srebra, 13 sztab złota, 15.000 mo- 
uet złotych, które przywieziono do 
Liymouth. Skarby te zdawały się iuż 
stracone, gdyż, jak mówiono, okręt po 
grążowy był w piasku. Na zdobycie 
„Lusitanji" wyjechać ma również „Ar- 
tüglio II" z pomocą nowego, włoskiego 
aparatu. 

Wynalazek polega na tem, że nutiek 
zubiera z sobą na dno morza rurę 1e 
talową objętości około 3 m. W miel- 
scu, gdzie spodziewa się znaleść złoto, 
zagrzebane w piasku, daje telefoniczny, 
znak na bnzeg, poczem z rury wypom- 
howuje się powietrze, Rura zamknięta 
jest szklaną płytą. która rozbija się: 
"witlety „dzięki automatycznemu urzą- 
dzeniu i woda z niesłychaną siłą wpa 
dą do rury, porywając z sobą piasek 
dna morskiego, Wiaz z przedmiotami, 
jakie się w wm znajdują. Już pierwsza 
próbą dała znakomty wynik. Jednego 
dnia wydobyio w ten sposób 6300 
sziułe złota i wiele sztab, ogólnej wa- 
gi przeszło 10 tysięcy tucyj, 

„Lusiłanja* została zatopiona 7 ma- 
ja 1015 r. przez niemiecką łódź podr 
wodną, obładowaną materjałem wojew 
nyin, Wkiótce potem ogłoszono w. A=" 
meryce liste ładunku „Lusitanii*, Okret 
utonął w pobliżu Old Gead of Kinsale’ 
przed Imandią, według jednych wersji 
na 150 m, według innych 80 m, głębo-' 
kości 

Z 1962 pasażerów, którzy: znajdowali 
się na pokładzie okrętu , utoneło 1198. 
O złocie nie było mowy, jednakże wie 
dziano, że pasażerowie mieji z sobą o- 
gromne skarby, wartości przynajmniej 
30—40 milionów w klejnotach i krusz- 
cach, Głębokość, w jakej są zatopione, 
nie przedstawia obecnie żadnej prze- 
szkody. Przypuszcziają jednak, że za- 
mutenie okrętu jest bardzo silne. Ro- 
boty będą przeprowadzone jeszcze w 
tym roku, a gdyby nie zdołano ich 
skończyć przed sezonem *ziimowym, 
rozpoczęte będą znów w roku przy- 
szłym po burzach wiosennych, 


List z Przemyśla. 


Elektrownia idzie na wieś, — „Karpaty“ 
nowa placówka w Przemyślu. — Z kroniki 
żałobnej, 


Obiekty wojskowe w Żurawicy pod Prze 
myśle otrzymuja światło z miejskiego Za 
kładn elektrycznego w Przemyślu. który 
Przewody wybudował w tym celu znacze 
1iym kosztem aż do wspormianej wsi, byłe 
pozyskać odbiorcę pod każdym względem 
wzorowego. 

M. Z E, zamierzają też już oddawna 
uzyskać dostawę prądu dla tutejszych ob- 
jektów kolejowych Sprawa ta była już 
bardzo aktualną i bliska zrealizowania po- 
tem znów przycichła, aby po jakimś cza- 
sic ponownie pojawić się ua porządku 
dziennym Ze względu na to, że każdy 
konsument prądu elektrycznego jest w 
tych czasach bardzo pożądaną zdobyczą, 
zrozumieniem jest że zdobycie PKP, iako 
cdbiorcy byłoby wielkim sukcesem w 
dziale akuzycjit. 

- s . 


Jak nas informują, to koncert naftowy 
„Nafta Polska“, który, jak wiadomo, zaj- 
muie dominujące stanowisko w naszym 
przemyśle nattówym, Zdecydował się 
uruchomić w naszem mieście pod firmą 
„Karpaty“ oddział sprzedaży oraz skład 
produktów naitowych z własnych rafine- 


ryj (Drohobycz, Glinnik Marjampolski, Je- 
dlicze i Trzebinia), 
Biuro „Karpat“ mieści się w centrum 


hadłowem miasta przy ul Jagiellońskiej 
1 9. Zdołało ono jnż w krótkim czasie ma- 
wiązać bardzo Żywy kontakt z szerokiemi 
sferami, zaiateresowanemi w tej gałęzi na. 
szego przemysłu krajowego. 

Nie ulega też żadnej watpliwości, że 
„Karpaty“, ze względu na jakość i rodzaj 
swoich przetworów naftowych, zajmą na 
miejscowym rynku należne im przodujące 
miejsce. 


Zmarł tu $. p. dr. Józef Peters, długole< 
tm bardzo wytrawny od szeregu lat emes 
rytowmy spektor sanitarny w 74 r, BE 
cią. Onogdaj zaś wyzionął ducha adw, dr. 
Jakób Glanz, który swego ozagu ogy- 
wał tu bardzo wybitna role, yF 

działcz 
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Nowe badania nad księżycem. 


Astronom amerykański V. S. Forbes 
Cambridge Mass) sformułował hipote- 
zę według której księżyc mie doszedł 
jeszcze do stadium końcowego swego 
rozwoju i nie jest jeszcze! bynajmniej 
martwem i wyzębionem «ciałem nie- 
bieskiem. 


Pod skorupą księżyca znajduie się 
jeszcze gorące jądro w stanie płyn- 
nym. Twierdzenie swoje opiera Forbes 
na radjoakiywności wnętrza księżyca. 
Według wot. R. H. Rastalia składa się 
księżyc w dwóch trzecich częściach w 
warsiwy, złożonej z silicium, alumi- 
mum i magnesium, która oderwała 
się od ziemi w stanie płynmym. Ware 
stwa ta, silne radjoaktywna, wyttwo- 


WYCIECZKA BELGIJSKA 
PRZYBEDZIE DO GDYNI. 


Gdynia. 13 sierpnia. (PAT) W porcie 
Gdyni oczekiwany jest przyjazd statku 
„Leopold Willd“ o pojemności 15.000 
tomm, statek wyruszy w pierwszych 
dniach września z Antwerpii z wy- 
cieczką, złożoną z 300 osób oraz z wy 
stawą przemysłu belgiiskiego. Statek 
odwiedzi Kopeliazę, Sztokholm, Tallin, 
Rygę, Kłajpedę, Gdymię i Oslo. 

—— 


y_— W AZ, W ZZ Z NA ZA ANM 


rzydą we wnętrzu księżyca ogromie 
wysolą temperaturę a w następstwie 
gwałtowną erupcje wtdkam czną. Erup 
cja musiała się wycarzyć w okresie 
geologicznie niedawnym, Przemawia 
za tem fakt, że obiekty „ formy ma ksie 
Życu są ostre ij świeże, Morza księży- 
Wwa są silnie czame w pnrzeciwień- 
stwie do lśniącej jasności smug Świetl 
nych. Po' gwałtownej erupcji wuikani- 
czatej znajduje się księżyc obecnie w Sta 
nie spoczynku: gromadzi ciepło vew- 
maątrz, a nie wydaje go na zewnatrz 

Księżyc znajduje się dopiero w pier 
wszem stadjun, w którem skorupa ze 
Wuętrzna jest jeszcze zbyt małą, by 
mogłą przystosować się do gorącego 
wnętrza i która z tego powodu pęka i 
zarysowuje się, Forbes wskazuje na 
to, że na księżycu dają sie wszędzie 
zauważyć skutki rozszerzania się, © 
czem Świadczą szczeliny. przepaści | 
zagłębtemia, Ciepło, gromadzajce Się. 
coraz baudziej wewnątrz księżyca WY 
woła, zdaniem Forbesa, ponowną erup 
cię wulkaniczną. Podobnie, jak skoru- 
ba ziemska, okaże się. także i skorupa 
księżycowa z czasem zą wielką. Na- 
stępstwem tego będzie fałdowanie się 
Skorupy księżycowej; pod działan:em 


ciśnienia poziomego tworzyć się tam 
będą łańcuchy gór. 


ina 18 sitrrnia 1505, 
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2 Muzeum Narodowego w Krakowie. 


Donoszą z Krakowa: W przyszłym 
budynku Muzeum Narodowego w Kra 
kowie jedna z największych sal ma 
być poświęcona chwale rycerstwa i 
dawnego oręża polskiego. Zawisną na 
ici ścianach portrety krółów, hetma- 
nów i wodzów; w pośrodku staną "oz 
pięte zdobyczne namioty tureckie a 
obok chorągwie, buńczuki, pancerze, 
rzędy na konie i wszelka bmoń palną i 
sieczną. Ów oręż przez długie lata Spo 
czywający w skrzyniach muzealnych, 
będzie mógł być podziwiany w całym 
pierwotnym swym blasku i swei kra- 
sie. 


Dział dawnego uzbrojenia w krakow 
skiem Muzeum Narodowem należy do 
największych a nielicznych już zbio- 
rów tego rodzaju w Polsce. Główny 
zaś jego zbiór pod względem  ilocśi 
i iakości (kilkaset okazów) tworzy 
wspaniała kolekcia, pochodząca z za- 
pisu (w r. 1895) Władysława Kościel- 
skiego (Sefera Paszy). znanego dzia- 
lacza u boku Sadyka Paszy Czajlkkow= 
skiego na emigracji w Turcii w latach 
1848—1854. Składają się na ten wyiąt 
kowy zbiór okazy zbrój i broni euro- 
pejskiej j wschodniej, siecznej i palnej, 
począwszy od zabytków epoki średnio 
wieczą aż do XVIII wieku. Zwraca zaś 
szczególna uwagę długi szereg szabel 
l nożów damasceńskich. zakonserwo- 


Trzeci sezon w uzdrowiskach. 


W uzdrowiskach i letniskach nozpo- 
ozyma się już trzeci sezon — ostatni 
sezon letni, 

Pierwszy sezon — wiosenny — do 
dnia 1 lipca był chłodny i deszczowy. 
(A pozatem sezon ten do połowy czerw 
ca związany byl jeszcze z pracą szkol 
ną. Warunki atmosferyczne sprawiły, 
iż wiele osób ociagało Się z wyjazdem. 
Wiele rodzin nie mogło wyjechać, do- 
vóki nie zakończy się rok szkolny, Te 
warunki sprawiły, iż, jak to zresztą 
zwykle i wszędzie się zdarza, pierw- 
szy sezon Wiosenny pod wzgiędem na- 
pływu gości był słabszy od następ- 
nych. — Pełny ruch rozjpoczał się od 
połowy czerwca, czyk od ukończenia 
roku szkolnego. Masowe wyjazdy 
trwaly do potowy lipca. Z każdym 
dniem w drugiej połowie ozerwica i W 
pierwszej połowie lipca znać było w 
miastach ze stolicą na czele coraz więk 
sze wyludnienie, natomiast zapełniały 
S'ę uzdrowiska, stacje klimatyczne. ką 
pieliska morskie i letniska, Ten sezon 
główny trwa normalnie od 1 lipca do 
połowy sierpnia i zazwyczaj przedłuża 
się on automatycznie do kofica siern- 
nia a to w związku z dotychczasowym 
okresem wakacyjnym. 

W roku bieżacym nastąpiła zmiana 
wskutek wprowadzenia reformy szkol 
mej i innego ustalenia okresów waka- 
cyjnych. W myśl nowych zasąd wa- 
kacje szkolne podzielono na dwa okre- 
sy: zimowy trzytygodniowy i letni od 
połowy czerwca do 20 sierpnia. W 
związku z tą reforma musi nastąpać 
wcześniejszy, niż zazwyczaj odpływ 
gości z uzdrowisk i letnisk, Odpływ 
ten rozpoczął sie już wybitnie od dnia 
12 sierpnia. Można obliczyć, iż w cza 
sie do dnia 20 sierrnia z uzdrowisk i 
letnsk odpłynie średnio około 30 proc. 
gości. Można w każdym razie uważać 
obecnie główny sezon letni za zakoń- 
czony. 

Według zgodnych  relacyi dotych- 
czasowych ten sezon główny inożna 
uważać za pomyślny. W niektórych 
zwłaszcza uzdrowiskach napływ gości 
był wiekszy, niż w latach ubiegłych. 
W rozwoju tego ruchu letniego trzeba 
zwrócić uwage na pewne pocieszające 
i stosunkowo nowe obiawy: w ogól- 
nem zestawieniu liczba osób wyież- 
dżających na czas dłuższy nie wzrasta, 
co można wyjaśnić trwającym waąz 
okresem kryzysowym. Jest to prosta 
konsekwencja faktu, iż mniejsze 11ą0- 
gół zarobki i dochody wpływają wem- 


młe na wvjazdy wypoczynkowe. a 
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zbyt wysoki koszt przejazdu kol., 
zwłaszcza do dalej położonych uzdro- 
wisk. mimo znacznie obniżonych cen 
pobytu na miejscu. zniechęca n'eiedno- 
krotnie do szukania w nich wypoczyń- 
ku. Można też zaopiniować, iż zwięk- 
szają się wyjazdy kuracyjnej. natomiast 
zinniejszają się liczby wyjazdów czy- 
sto wypoczynkowych. Ta ostatn a ka- 
tegorja gości szuka miejscowości jak- 
najtańszych i przeważnie skraca swój 
czas wypoczynkowy. 

Z drugiej strony znacznie zwiększa- 
ją się wyjazdy młodzieży głównie dzię 
ki coraz szerzej organizowanym zbio- 
rowym obozom przeważnie na tere- 
nach górskich i podgórskich oraz nad- 
morskich, Te obozy pozwalaia młodzie 
ży: spędzać okres wakacyjny w iaknai 
lepszych warunkach zdrowotnych i 
wśród cudów przyrody za cenę sto- 
sunkowo niską, co stanowi cenną za- 
letę tej organizacji. Dotychczasowe 
pomyślne próby zacheca niewątpliwie 
do coraz szerszego rozwoju tych obo- 
zów, 

Bardzo cenną nowość stanowią też 
wprowadzone przez władze kolejowe 
tanie wycieczkowe pociągi popularne 
do różnych mieiscowości a w znacze 
nym stopniu do większych uzdrowisk. 
Nowość ta rozwala tysiącom osób ko- 
rzystać tanim kosztem z bardzo poży- 
tecznych w znaczeniu zdrowotnem ł 
miłych wycieczek wypoczynkowych. 
W wielu wypadkach pozwala to rów- 
nież na odwiedzanie rodzin. 

Wskutek tych wycieczek uzdrow|- 
ska nasze zapełniały sie najsimiej w so 
boty i niedziele. Zdarzały się nieraz na 
wet trudności noclegowe. o ile ktoś 
zawczasu nie zapewnił sobie porniesz= 
czenia. 


Zawcześnie jest jeszcze na czynienie 
bilansu całego sezonu letniego. bo 
wszak pozostaje jeszcze sezon trzeci 
-— do końca września, który ma zwy- 
kle w Polsce duże powodzenie. 


Narazie możemy podkreślić miezwy- 
kie powodzenie kapielisk nadmorskich. 
Napływ mości był w drugiej połowie 
lipca tak duży, iż jak fo iuż zaznaczo- 
no w części prasy. kąpieliska te nie by- 
ly przygotowane na tak wielki ziazd 
gośz. Odbiiało sie to uiemnie wobec 
trudności w znalezieniu pomieszczeń, 
oraz w aprowiizacji, która w pewne 
dni szwankiowała. Gdyby dopływ. pu- 
bliczności był bardziej równomierny, 
trudności te by nie istniały, Pocieszai- 
my się zresztą, iż na całem wybrzeżu 
wciąż się rozwija ruch budowlany i 
stale przybywają nowe osiedla. hotele 
i wille. 

Pod względem liczby gości bardzo 
dobry sezon miały Krynica. Ciechoci- 
nek, Rabka, Truskawiec,  Inowro- 
cław, Rymanów, Szezawnica i Iwo- 
micz, O rezultatach finansowych Wo- 
bec różnych zastrzeżeń można będzie 
późmiej wnioskować. 

Trzeci sezon zaczynający się dnia 1 
września zapowiada się pomyślnie. 
Można liczyć. iż pogoda będzie sprzy- 
jala w pełni, Sezon ten ma ważny a- 
tut w postaci znacznej zniżki cen. co 
ma obecnie poważne znaczenie. Bilet 
howrotny od dnia 1 października ko- 
sztować będzie tylko 20 proc. pełnei 
ceny. W hotelach, pensjonatach, restau 
raciach i t. d. zniżki wynoszą 30 do 40 
procent. To pozwala spędzić czas w 
uzdrowiskach na warunkach bardzo 
przystępnych. 

KOJ 
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Międzynar. Ziazd Przeciwrakowy w Madrycie. 


Wedniach od 25—30  paździsyu'ka 
r. b. pod przewodnictwem honorowe 
prezydenta republiki hiszpańskiej od- 
bywać się będzie w Madrycie Mię 
dzynarodowy Zjazd Przeciwrakowy. 

Posiedzenia Zjazdu odbywać się bę 
dą w 2-ch sekcjach: naukowej į spo- 
łecznej, W sekcji naukowej rozpatry- 
wane będa: biologia komórki rakowej. 
wczesne rozpoznanie raka, chejnote- 
rapia, elektrochirurgia, leczenie radem 
i promieniami Roentgcza. Osob + pao- 
siedzenie poświęcone będzie guzoni 
układu nerwowego. Sekcia społeczna 


| 


zaimie się następującemi zagadnienia. 
mi: rak w przemyśle, statystyka raka, 
organizacia walki z rakiem ze szcze- 


- góląem uwzględnieniem udziału w niej 
' szerokich warstw Midności, Ze zjazdem 
połączona jest wystawa. Językami u= 


rzędowemi Ziazdu sa: niemiecki, fran- 
cuski. angielski włoski i hiszpański, 
Zgłoszenia odczytów z krótkiem, nie 
przekraczającem 400 wyrazów stresz- 
czeniem przyjmuje do dnia 1 sierpnia 
r. b. Sekretarz generalny Ziazdu qr. 
don Julio Bejarano, dziekanat wydzią- 


tu lekarskiego. Madryt, Atocha 104, 


wanych swego czasu i opracowanych 
naukowo przez naiwybitniejszego W 
Polsce znawcę wschodniej broni P. 
Ksawerego  Sarjusz-Zaleskiego, który 
posiadł arkana fabrykacji stali dama- 
sceńskiej, będące do niedawna zagad 
ką dla ogółu i wypraktykował je oso- 
biście z pełnem powodzeniem w swo- 
im niegdyś majątku na kresach, Ko- 
lekcja Sefera Paszy Kościelskiego jest 
tylko w bardzo małej części dostępna 
dla badaczy i publiczności. Będzie ia 
można uależycie ocenić dopiero po WY 
stawieniu w nowym gmachu, gdzie 
wraz z innemi okazami broni, pocho- 
dzącemi z darów Pawła Tyszowskie” 
go, Wł. J. Fedorowicza, dra R. Ma- 
jewskiego. prof. A. Łobaczewskiego i 
mnych, złoży się na całość — na ob- 
Szarze Polski — jedyną w swoim ro- 
dzaju. 


Program radjowy. 


Czwartek 17 sierpnia 


Lwów. (381). Godz. 7—755: Trans. Z 
Warszawy. Audycja poranna. 7'55—-11'57: 
Przerwa, 11'57: Transmisja sygnał czasu Z 
Obserwatorjum Astronomicznego w War- 
Szawie, hejnał z Wieży Mariackiei w Kra- 
kowie. 12/05: Muzyka z płyt 12/25: Co- 
dzienny przegląd prasy polskięi 12'33: Ko- 
munikat meteor. 12'35. Dalszy ciag muzyki 
z płyt, 1255: Dziennik południowy. 13— 
1455: Przerwa, 1455: Muzyka z płyt. 1505 
Odczytanie programu ma dzień bieżący. 
„Silva Rerum“ i repertuar teatrów lwow- 
skich, 15'15: Muzyka z płyt. 15/25: Komu- 
mikat gospodarczy. 1535: Lwowska Giełda 
Zbożowa i płyty. 1545: Lwowski Kącik 
Harcerski 15*50: Muzyka z płyt. 16: Pro- 
gram dla dzieci: a) Opowiadanie „Mongol- 
skie dzieci“, Kamila Giżyckiego 1 cioci 
Ady; b) Trans. z Warszawy Pogawędka 
inż. Z, Kacprowskiego: „Skąd pochodzi i 
co nam daje węgiel". 16/30: Trams. z War= 
szawy, Arie į pieśni w wyk. Heleny Korf- 
fówny. Przy fortepianie prof. Ludwik Ur- 
stein. 17: Trans z Warszawy. „Praca po- 
za domem matki - robomicy", wygl. p. Ha- 
lira Doria - Dernałowicz. 1715: Trans, z 
Warszawy. Muzyka lekka z kaw. „Gastro- 
nomja”, orkiestr apod kier. Wiesława Wil- 
kosza 1815: Trans, z Warszawy. „Zwy- 
cięstwo warszawskie* wygł pułk. dypi. 
Stanisław Rutkowski. 18/35: Trans, z War- 
szawy. Recital fortepianowy Marii Jona- 
sówny. 19'20: Rozmaitości. 19°35: Odczyta. 
nie programu na dzień następny, 1940: 
Trans z Warszawy. Felieton „Rekordo- 
manja“ wygł p. Irena Dehnelówna. 19'55— 
20: Przerwa 20: Tians, z Warszawy. Kon 
ceri wieczorny w wyk. orkiestry symf. 
P. R. pod dyr. Józefa Ozimińskiego. p. Wło 
dzimierz Kaczmar (bas) i prof. Ludwik Ur- 
stem (akomp ), 20/50: Dziennik wieczorny. 
21: Trans z Warszawy. Komunikat rolni- 
czy Mimisterstwa Rolnictwa i Reform Rol- 
nych. 21'1U: Dalszy ciąg koncertu, 22: Pie- 
Śni, piosenki w wyk. Marji Popowiczówny 
Sopran) akomp. p. Tadeusz Seredyński. 
22'25: Wiadomości sportowe. 2235: Komu- 
nikaty, 22'40—23: Muzyka z płyt. 


Piatek, 18 sierpnia, 


Lwów. (387). Godz 7—7'55: Tr. z Warsz. 
Audycja poranna. 7'55-11'57: Przerwa. 11/57 
Sygnał czasu z Obserwatorjium Astronom 
w Warsz.. hejnał z Torunia 12:05: Trans. 
z Warszawy z ogrodu „Bagatela“ K. Da- 
kowskiego, koncertu popularnego w wyk. 
orkiestry pod dyr. Br Szulca 1225: Codz- 
przeglad prasy polskiej, 12/33: Komunikat 
meteor. 12/35: Trans, z Warszawy: Dal- 
Szy ciąg koncertu lekkiego, 1255 Dzien- 
nik południowy 13—14'55: Przerwa, 14'55: 
Muzyka z płyt gramof 1505: Odczytanie 
programu na dzień bieżący. „Silva Rerum" 
i repertuar teatrów lwowskich, 1515: Mu- 
zyka z płyt. 1525: Komunikat gospodar- 
czy. 15/35: Lwowska Giełda Zbożowa i 
płyty. 15'45: Komunikat VI. Okręgu Zw. 
Strzeleckiego 1550: Muzyka z płyt, 1555: 
Lwowską Chwilka Morska i Kolonjalna. 
16: Muzyka symfoniczna z płyt gramof. 
17:05: „Pogadanka o modzie“ w opr. p. Ste 
fani Zielińskiej, 17415: Trans. z Warsza- 
wy. Koncert solistów w wyk. p. Janiny 
Rewicz - Sowiłskiej (msopr.), Marcelego 
Sewilskiego (tenor) i prof L  Urstefna 
(akomp.) 18: Trans, z Warszawy. Odczyt 
(z cyklu „Polska współczesna”): „Polacy 
w Gdańsku“, wygł. p. Jan Arski.  18'20ż 
Rozmaitości. 1835: Odczytanie programu 
na dzień następny, 18/40: Trans z War- 
szawy. „Na widnokręgu". 18'55: Trans. Z 
Warszawy. Pogadawka muzyczaa o operze 
„Cost fan tutte“. W. Mozarta wygl. p, K 
Stromenger. 19'10: Przerwa  19'15: Trans. 
z Salzburga (przez Wiedeń) opery „Cosi 
fan tutte“ W. A. Mozarta 2030: Dziennik 
wieczorny 2040: Kącik turystyczny, 20:50: 
Przerwa. 20/55: Trans. z Salzburga II. aktu 
op. „Cosi fan tutte“. 22/05: Trans, z Cie- 
chocinka Muzyka taneczna. 2225: Wiado= 
mości sportowe, 22'35: Komurmikaty, 22'40 
—28: Muzyka z płyt gramofonowych, 


c m, 


Nr. z dnia 18 sierpnia .933, 


luż czas rozwiązać kwes 


aj ele się w tym roku mówiło, pisa- 
gyskutowało o teatrze stanista- 
Kwestia ta jednak nie zosta 

a Tri rozwiązana. W całej Polsce 
paly nietylko skompletowane zespo 
Y aktorskie, ale kierownicy teatrów 
„Słalają już nawet program prac na 0- 
tny sezon. Tylko u nas wszystko 
y p oTa Mimo. że stoimy upro 
dej nowego sezonu teatrainego, w prze 
nin „Dni Ziemi Stanisławowskiej*, 
ce możemy dotychczas powiedzieć jak 
Drawa teatru w Stanisławowie zosta 
5Ą załatwiona. Niewiadomo kogo wi- 
należy, Czy Radę Miejską która mie 
siera w tej tak piekącet dla Stami- 
Wowa sprawie głosi — czy też Za- 
ma i Tow, Teatr im. Moniuszki. Nie- 
tnięjżę smutny to fakt, i wiele mówią 
E Rozpatrzmy raz jeszcze przy- 
y wytworzonej sytuacji teatralnej, 


„Rok rocznie walczył teatr im, Mo- 
Minszk 


R z trudnościami  firansowemi. 
sz rocznie głowiono się nad możli 


w mi stworzenia teatru zawodo- 
€go. Niestety bez skutku. W tym re 
X ki kiedy rzecz ze względu na bliskość 
„Daj Ziemi Stanisławowskiei' nabiera 
tej doniosłości, ułknęliśmy na 
partwym pumkcie. Trudno przypuścić, 
pa ZATZYJ Tow. Moniuszki nie zduwał 
cte Sprawy z obowiązku. jaki na 
M ciąży. Bo istnienie teatru to nie 
ko kwestia reprezentacji i dostar- 
pahia rozrywki. Teatr to niezmiernie 
bej, czymmik kulturalny, tem wa- 
, Że ma terenie całego woje- 
ink stanisławowskiego dyspurru- 
Sny tylko jednym teatrem polskim. 
Fobos licznych teatrów ukraińskich i 
Wdowskich, 


FR mieć na terenie Stanisławo- 
a teatr polski, i to nie byle laki, ale 
x lacy na odpowiednim poziomie, Nie 
olio dopuścić nawet myśli p zam- 
tiec teatru im. Moniuszki. Wiemy 
"Skonale, w jakich trudnościach znaj 
ie sie nasz teatr. Smutny to zapraw 
"© stan rzeczy. że Tow. Moniuszki li- 
zy EA 400 członków wspierają 
Sch. Ale czy nie należy tego przypi- 
GAĆ złej propagandzie. Wprost trudno 
ierzyć, by w 70 tys. mieście nie zna 
Rz > sie więcej osób. któreby zaopie- 
OWąły się teatrem i popierały go fi- 
h 
ISOWo, Dalej nie możemy zrozu- 
Mieg, co skłoniło magistrat do cofnię- 
„A dotychczasowej, zresztą dosyć 
„-Tomnej subwenci. Żadne względy 
SZczędnościowa chvba w tym wy- 
cu nie mocą odgrywać Toli. Sytua- 
ʻa lest przykra. Tow. im. Moniuszki 
©! przed trudnem zadaniem, Ale czy 
ej decydujacej chwil możemy zała 
LVWwać ręce. Czy możemy gościom, 
yŚrzy wada na „Dni Z emi Stanisla- 


ln 


U 


ee skiei“ zedemonstrować teatry u- 
n. úskie, a pytania na temat teatru 

skiego zbywać wykrętnemi odpo- 
iedz: kj Czyż wolio wreszcie po- 
Są twiać jImeszkalieców rasta wido- 

y iins polskóch, 

l» Ww tem iuie: — mógłby nicicden Z 
"VWalców featrak Fech, zadać możę nas 
mór „niep zsawiene siuszności pyta- 
h 6, „DZY żale ycze! © Sad t satru 


Katee. À szakżc Btc Ii dno 
p tnie Úpa Kdsami pusek na sali. Boi 
ay Się, żę ten amk w plynął także na 
P ehec zwrządn teatru. Ale zda- 
s Sie mum zarzut ta niezupełnie 
np ZAY. NW AA POR CUCC, NY 


E oye w Stanisławowa byli zuseł- 


znieczałeni "a piekno sztuki i by 
"Wegzią i icatrulna była dla nich zupelłe 
ie, obojęm Nie. tuk stanowczo JWC 
SL. Dęuofgow. r nowszy l€= 
ko jest 3 Fićky Tuki licznej trekwtncji 
< Depp mach icatrów obiazdo= 
Sch, | rtórych można się spodzie- 
AĆ AAE TANE porowu gry, A tyn- | 
rza E OAE AE 
SKO kiedy grał „zadowalniająco, Ze 
Dół 


amatorski me mógł, rzecz lasną, 


dorównać zespołowi zawodowemu. Nie 
jednokrotnie słyszeć można było szem 
rania publiczności na gre niektórych 
aktorów naszego teatru. Niezadowole 
nie publiczności musiało się odbić nie- 
korzystnie ua budżecie Tow. Miot msz 
ki, którego przedstawienia w, ostatnich 
latach były prawie zawsze skazane 
na deficyt. Nie ulega zatem wątpliwo- 
ści, ze dotychczasowy masz teatr mimo 
głodu kuliuralnego społeczeństwa nie 
mógł spełnić roli. do jakiei został po- 
wpłany. 


Skoro więc zawiódł teatr amatorski, 
skono wszelkich niepowodzeń teatru 
Moniuszki należy się dopatrywać nie 
Ww braku zrozumienia dla teatru ze 
stromy widzów, ale w źle pojętym speł 
nianiu obowiązku przez Zarząd Tow., 
należałoby miast roztrząsywamia mo- 


żliwości zawieszenia działalności tea- 


ru, pomyśleć o skutkach, jakieby to 
mogło wywołać. Pomijając już wszel- 
kie wyżej wymienione względy, takie 
załatwienie sprawy ośmieszyłoby nas 
w oczach tych wszystkich. którzy 
zwiedzą gród Rewery podczas wrze- 


ję teatralną. 


śniowych uroczysiości. Gdy teatr a- 
matorski nie dopisał, musimy postarać 
się o teatr zawodowy. Hod tem ha- 
słem powinien Zarząd przystąpić do 
energicznej pracy nad zrealizowaniem 
myśli o polskim teatrze, Oczywista 
prace te nie powinny iść po torze 
stworzenia jakiegoś teatru kabareto- 
wego, czy teatru zawodowego mało- 
wartościowego. W. tym kierunku Za- 
rząd Tow. im. Moniuszki w którym 
zasiada szereg znawców teatralnych, 
da sobie chyba sam 1adę. Nie wątpi- 
my, że z chwilą sprowadzenia do Sta- 
nisławowa zespołu zawodowego 09 
prawdziwie wysokim poziomie, które 
go byt opierać się będzie na zdro- 
wych podstawach, rozpocznie się 10- 
wa era W' rozwoju teatru stanisławow 
skiego, Chodzi tylko o to, by sprawę 
załatwić jak najprędzej. Więcej już 
zwlekać nie wolno. Jeszcze w tym 
miesiącu musi się rozwiązać kwestie 


. teatralną, Na tę chwile czeka niecier- 


pliwie wielka część społeczeństwa sta 
nisławowskiego. 
REZ zz 


Zjazd gospodarczy 
w Stanisławowie. 


W okresie „Dni Ziemi Stanisławow= 
skiej” odbędzie się w Stanisławowie 
zjazd guspodarczy z terenu woj. sta- 
nisławowskiego. 

Zgodnie ze strukturą gospodarczą 
wojew, stanisławowskiego lwia część 
obrad zjazdu poświęcora będzie zaga 
dmieniom rolniczym. które na naszym 
terenie mają zasadnicze znaczenie. 

Wiele uwagi poświęci zjazd kwestii 
samorządowej, która zwłaszcza wo- 
bec wprowadzenia nowej ustawy 
wywołała w terenie duże zaintereso- 


+ 
| 
f 


wanie. Z innych dziedzin — szczegól- 
hiejsza uwaga zwrócona zostanie na 
kwestię przemysłu drzewnego, rzemo- 
sła i turystyki, która zwłaszcza na 
pid. wsch. naszego województwa ma 
rozstrzygające znaczenie gospodarcze, 

Stanisiawowski zjazd gospodarczy 
będzie z jednej strony pokazem do- 
tychczasowego naszego dorobku. z dru 
giej zaś strony zajmie się opracowa- 
niem zasadniczych wytycznych na naj 
bliższa przyszłość. 

-=í } m 


Elektrownia domowa, 


czyli nieopatentowany wynalazek oszukańczego agenta. 


Pani Janina M. (Słowackiego), młoda, 
oszczędna gospodyni, była uszczęśliwiona, 
Oto mi-mniej, ni więcej, zakupiła elektrow_ 
nię domową, rewelacyjny wynalazek war- 
szawskiej firmy „Elde“, wytwarzający bez 
kosztów prąd elektryczny. Agent, który 
sprzedał jej elektrownię domową za 150 zł. 


i to na raty. obdarzony był powierzchow- : 


nością budzącą zaufanie, tak że wierzyła 
mu bez zastrzeżeń. Wynalazek wedle słów 
sprzedajacego był rzeczywiście rewelacyj- 


ny. Okragły rulonik, zaszyty w ceratę ze : 


sznurkiem i kontaktem działał cudy Włą- 
czony bowiem w kontak tmiał wytwarzać 
clektryczność i zmmejszać w ten sposób 
ad minimum wydatki na zużyty prąd z 
elektrowni miejskiej, 


Pani Janina była zadowolona. Przez ie. 


| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 


dnorazowy wydatek — zaoszczędzi co mie |, 


siąca kilkanaście złotych. 

Gdy mąż wrócił wieczorem — opowie- 
działa mu z triumfem © dokonanej trans- 
akcii Wprawdzie maż nie był zachwyco- 
ny i wyrażał wątpliwości. skąd elektrow- 
nia domowa bierze siłę, ale entuziastka 
zakrzyczałąa go natychmiast. Wiadomo, że 


S ZE TY PTE YA 
ET. GNE 


z sieci — Więc prąd, iednak będzie ko- 


sztował? Pani Janka straciła rezon, Ta 
może bedzie kosztował, ale napewno 
mniej. Zresztą zobaczymy. 


Tymczasem minął miesiąc. Przyszedł in- 
kasent z elektrowni į okazało się, że ra- 
chunek za prad nie zmniejszył} słę ani 
o włos 

Wtedy w mężu zwyciężyły znowu wąt- 
pliwości i rozpruł elektrownię. Był to rulo 
nik z tektury — a drut kończył się zupeł- 
nie ślepo. 

Entuzjastka elektr. domowej musiała wy 
słuchać parę przykrych słów rozgniewane- 
go meża i na tem się skończyło I cała 
sprawa poszłaby w niepamięć, gdyby nie 
przypadek, W zeszłym tygodniu p. Janina 
spotkała u swej znajomej agenta firmy „El- 
de“, który ją przekonywał do elektrowni 
domowej. Wtedy skończyła się kariera — 
niesuraenmego, choć budzącego zaufanie 
agenta. Zajęła się nim policia, która po 
ustaleniu jego nazwiska, odstawi oszukań- 
czego agenta do sądu celem ukarania, 


—— N) 


KRONIKA. 


"łem omawiający f 
| przejaś v Życia w Województwie stanısła- 


KINOTEATRY. 
BELLONA: „Dzika miłość”. 
OLIMPA: „Bezdomni. 
RAJ: „W taigach Sybiru“. 
URANIA -— nieczynne. 
—— a Ja 
Do prenumeratorów, Prenumeratorzy 


„Słowa Polskiego“ moga odbierać gazetę 
w niedzielę i święta od godz. 9—11 w sali 


lstonoszów — główia poczta. ul Gosiaw- 
skiego. 
„Z ziemi Stanistawowskiei. Dodatek 


„Słową Pałskiego” pod powyższym tysi 


| wowskiermń — ukazuje Się 3 razy w 


; Ponadtu prowadzić 


, ke słanisławows 


l 
| 


l 


wszechstronnie wszelkie 


tygo- 

we wtorki, czwartki i sobotę. 

bedzie „Słowo Pol- 

skie“ z dniem 1 wrześiia oodzienną kroni- 
ra. 


cda — 


dniu. a to: 


Rejestracja 18-letnicb, Rejestracia woj- 
skowa mężczyzn urodzonych w r. 1915. za 
mieszkaiych w Stanisławowie — odbędzie 
się w terminie, od 1 do 30 września b r. 


„w godzinach od lle-l4, w Wydziale admi- I 


nistracyjnym Magistratu (ul, Kolińskie- 
go 2/1). Do rejestracji uależy przynieść do. 
kuwmenty osobiste, któreby mogłyby stwier 
dzić datę, mieisce urodzenia, zawód. Wy- 
kształcenie oraz tożsamość zgłaszających 
się osób, 

Kolonja żeńska Polskiego Tow. „Dzieci 
na wieś" w Peczeniżynie wystawiła one- 
zdaj w sali miejscowego Sokoła sztuczkę 
„Powrót Taty“. Przedstawienie wzbudziło 
w miasteczku dość duże zainteresowanie. 

Z ruchu siużbowego w DOKP. Na pod- 
stawie upoważnienia Ministerstwa Komi- 
nikacji przyjęty został do kolejowej służby 
drogowego w charakterze pracowmika kor - 
tratkowego uż. Tadeusz Szyc z War- 
Szawy. 

Wystawa kajaków. łodzi i taboru żeglar- 
skiego, W zwiazku z obchodem 250-ciole- * 
cia odsieczy wiedeńskiej — organizuje Sta- 
nisławowski Okręg Ligi Morskiej 1 Kolo- 
niałnej w ramach Wystawy ogólnej, spe- 
cjalną wystawę kajaków, łodzi 1 taboru że. 
glarskiego. 

Nowy klub sportowy. W ub. tygodniu 
zawiązał się w Stanisławowie klub spor- 
towy p. m: „Victorja“, którego Komitet 
organizącyjny tworza pp Messita, Tanne, 
Serafini, Peitzer, Sager i Goldberg, 


Inwestycje m. Sniałyna. 


Na onegdajszem posiedzeniu, tymczałso- 
wy wydział powiatowy w Śniatynie rozpa 
trywał zmiany w budżecie zwykłym na 
rok 1933/34 i omówił budżet dodatkowy. 
I tak uchwalono sprzedaż dwóch selekto- 
rów, oraz  upoważniono przew. tymcz, 
wydz. powiat. starostę Wieserą i członka 
wydziału dr. Skibę do podpisania kon- 
traktu kupna sprzedaży, odnośnie 6 mor- 
gów zakupionych od gminy pod zakład sa- 
downiczy. Nadto rozpatrzono zamknięcia 
rachunkowe powiat komunalnej Kasy 
Oszczędności i upoważniono przewodniczą 
cego do podpisania deklaracji majątkowej 
na zabezpieczenie materjalne za prowadze 
nie zastępstwa Banku Polskiego przez 
KKO 


O requiację koryta 
Bystrzycy. 


Wskutek ostatnich powodzi, jakie nawie- 
dziły m. in. powiat stanisławowski — po- 
tworzyła Bystrzyca na terenie gmin pod- 
miejskich a to w Czakałówce i Opryszo- 
wcąch, szereg nowych odnóg. Jedną z 
tych odnóg, w którą przelała się wielka 
ilość wody z pierwotnego koryta — dzieli 
zaledwie kilkumetrowy pas ziemi od ko- 
ryta rzeczułki Młynówki na pograniczu 
gmin Czukałówka i Opryszowce. zagraża- 
jąc w razie nowych opadów  przelamiem 
się wody z odnogi Bystrzycy do Młynów- 
ki, wskutek czego zostałyby zalane niżej 
położone wsie, Wobec powyższego stanu 
rzeczy uregulowanie koryta Bystrzycy. 
choćby przez stworzenie w tem miejscu 
przekopu jest naglaca koniecznością. 


TWK —— 


Echa włamania 
do „Polskiej Foresty“ 


Głośna byłą w swoim czasie sprawa 
włamania. do „Połskiej Foresty* w Na- 
dwórnej, gdzie łupem włamywaczy padła ' 
większa ilość gotówki. 

Na. podstawie przeprowadzoncj eksperty 
zy pyłu, znalezionego w rozprutej kasie i 
na ubraniach pozostawionych przez wła- 
mywaczy, ustaliła policja po dłuższych 
dochodzeniach Spriwców włamania. Are- 
sztowani zostali, urzędnik „Polskiej Fore- 
sty" Pinkas Weinberg i syn znanego bo- 
gacza nadwórniańskiego Samuel Harz, obaj 
pod zarzutem dókoianego włamania kasa. 
wego. Sad w Nadwórnej skazał obu po- 
dejrzanych na karę więzienia przez pół- 
tora roku. Wobec odwołania się skaza- 
nych od wyroku. sprawa ich znalazła Sie 
obecnie ponownie na wokandzie Okręgo- 
wego Sądu Karnego w Stanisławowie. 

Na wniosek obrony postanowiono ` ode- 
słać znaleziony w kasie i na ubraniach 
oskarżonych, pył, do ponownei ekspertyzy 
do Cęntrali Służby Śledczej w Warszawie 
i w tym celu odroczono rozprawę aż do 

nadejścia wyników ponownej ekspertyzy. 
Rozprawę prowadził s. s, d. P. Baszczak. 
oskarżał wiceprok Trembałowicz. bronili 
zaś adwokaci: dr. Goldschlag i Onuierko, 
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SKŁADAJCIE DATKI 


NA GIMNAZJUM POLSKIE 
w BYTOMIU === 


ŻE SPORTU. 


TRENER PŁYWACKI WE LWOWIE. 

Berlik trener pływacki zjechał do Lwo- 
wa i będzie na basenie 26 p. p. udzielał 
wskazówek naszym pływakom w b. tygo- 
dniu. 


ZAWODY REWANŻOWE RUCH.POGOŃ, 

W niedzielę 20 b. m. udbędą się na bo- 
isku Pogoni atrakcyjne zawody 1ewanżo- 
wę o mistrz. Ligi między Ruchem (Wielkie 
Hajduki). a drużyną lwowskiej Pogoni. Do 
skonała forma Ślązaków pozwała spodzie- 
wać się pięknej i ambitnej gry — zwłasz- 
cza, że Pogoń — podobnie jak na wiosnę 
z ŁKS-em, zechce zapewne zrehabilitować 
się i umocnić swoje mistrzowskie aspira- 


cie. 

O godz. 1430 poprzedzą zawody drużyn 
młodszych. 

Przedsprzedaż biletów już od środy w 
firmie Maraton, Aptece WPana dra Sten- 
zla, firmie Szarotka ul, Akademicka i 
Orzeł Biały ul Leona Sapiehy 19. 


MISTRZOSTWA PIŁKARSKIE 
ZWiAZKU STRZELECKIEGO 

Lublin W Lublinie odbył się dwudniowy 
łurniej piłkarski o mistrzostwo Związku 
Strzeleckiego. 

W pierwszym dniu turnieiu drużyna 
okręgu północnego pokonała Warszawę w 
stosunku 4:2. Łódź wygrała z Lublinem 
4:2, Siedlce zwyciężyły Radom 6:1. wresz 


Ogłoszenia urzędowe. 


LICYTACJE 


iX. Km. 132!33. Edykt licytacyjny, Dnia 
5 września 1933, o godz 10'45 przed połu- 
dniem we Lwowie. ul. Zyblikiewicza 32 
i o godzinie 11*30 przy ul, Żółkiewskiej 
L 84, sprzeda się przez pukliczna licytację 
{nastepujące przedmioty: fortepian, meble, 
deski. Sprzedaż rozpocznie się wpół godzi- 
ny po czasie wyżej oznaczonym. W mię- 
dzyczasie można obejrzeć przedmioty wy- 
mienionę na Sprzedaż. - 

Komornik Sadu Grodzkiego Miejskiego 

we Lwowie, Rewiru IX 3280/K 


Km. 65/33. Edykt, Strona zobowiązana: 
Komstanty Kozoris w  Kupczyńcach, Na 
wniosek Nuchima Mehlberga w Kopyczyń- 
cach odbędzie się dnia 22 września 1933, 
o godz, I0 rano w Sadzie Grodzkim w 
Grzymałowie, sala Nr. 4. licytacją nastę- 
pujących realności: 1/2 whl 717, gminy 
Soroka, składającej się z pbd. 84/1 pgr 71. 
72/1. 73/1, 1/5 z 92/920 whl. 49 tejże gminy 
składającej się z pbd. 112/1, 112/2 pgr 121 
213, 438, 554, 629, 700, 1/32, 92/920 whl. 
613 tejże gminy. składającej się z per. 593, 
5y4, 1/3 z 92/926 whl. 135 tejże gminy, 
składającej się z pgr. 516, 73U, 731, 917, 
oraz całej whl. 718 składałącej się z per. 
183/1, 183/2, 183/3 Do realnośu whl, 717 
i 49 gm. Soroka, należą nastepujące przy- 
mależności 2 chaty, 2 chlewy, stodoła, Szo- 
pa. Wartość realności wynosi whl 717 — 
267 zł, whi. 49 wynosi 247 zł. whl. 613 
wynosi 24 zł, whi, 135 wynosi 170 zł. 


whl, 718 wynosi 707 zł Najniższa oferta 
whi. 718 = 267 zł, whl. 49 = 167 zł, 
whl. 613 = Z4 zł, whl 135 = 114 zł. 


whl, 718 = 472 zł Poniżej nainizszej ofer- 
ty sprzedaż me nastapi Prawa wobec 
których miniejsza licytacja byłaby mnie= 
dopuszczalną należy zgłosić najpóźniej 
w dniu terminu przed licytacją. 
Komornik Sadu Grodzkiego 
w Grzymałowie. 3281/K 


Km. 1458/33. Obwieszczenie Komornik 
Sadu Grodzkiego w Grzymałowie, na za- 
sadzie art. 679 K. P. C. obwieszcza, ze 
w dniu 15 września 1933 r od godziny 10 
Tano, w sali posiedzeń Sadu Grodzkiego 
w Skałacie odbędzie się sprzedaż z pu- 
blicznej licytaci mieruchomości obj whl. 
645, składającej się z parc, bud 239/3 
wraz z domem murowanym I. piętrowym, 
położonej w Skałacie. powiecie Skałeckim, 
woiewództwie  Tarnopoiskim, obejmującej 
powierzchni 2 a. 51 m. kw.. która stanowi 
własność Abrahama Schónhauta, Nierucho_ 
mość ta mą urządzona księgę hipoteczną 
w Sądzie Grodzkim w Skałacie, Powyższa 
nieruchomość została oszacowana ma sumę 
zł 17.600 Sprzedaż zaś rozpocznie się od 
ceny wywołania t i, od kwoty zł. 13.200, 
Licytant przystępujacy do przetargu powi- 
nien złożyć rękojmię w gotowiżnie w kwo- 
cie zł 1760, albo w takich papierach 
wartościowych, bądż ksiażeczkach wkład- 
kowych, instytucji w których wolno 
umieszczać fundusze małoletnich. i że pa. 
piery wartościowe przyjęte beda w war- 
tości 4 części ceny giełdowej. Przy licy- 
tacji będa zachowane ustawowe warunki 
licytacyjne. o ile dodatkowem publicznem 
obwieszczeniem nie będa podane do wia- 
domości warunki odmienne; że prawa osób 
trzecich nie bedą przeszkoda do Hicytacji 
i przysadzenia własności na rzecz nabyw- 
cy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby te przed 
rozpoczęciem przetargu nie złoża dowodu. 
że wniosły powództwo o zwolnienie nieru- 
chomości lub jej części od egzekucji i że 
uzyskały postanowienie właściwego Sądu, 
nakazujące zawieszenie egzekucji; że 
w ciągu ostatnich 2-ch tygodni przed licy- 
tacją wolno ogladać nieruchomość w dni 
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cit Łódź odniosła zwygę two nad Paki. 
ca 2: 

W walce o trzecie miejsce Pólnoc 
grała z Radomiem 5:2. 

W finale spotsały się drużyny Łodzi i 
Siedlec, Zwyciężyła drużyna łódzka w sto 
sunku 3:2. 


Wy- 


defilada drużyn, Delegaci klubów 
wieniec ma grobie Nieznaiego Żołnierza, 


RZE R CA zj 


Linie lotnicze w Afryce. 


Sieć afrykańskich linij lotniczych mo- 
Żua podzielić na trzy główne grupy: 
linje lokalne, linje Kairo — Kapsztad, 
linje Europa — półn. Afryka. 

Z pomiędzy linji lokalnych wybija się 
ną pierwszy plan sieć istniejaca w Kom 
go bełgijskiem od r. 1925; w r. 1930 
przeleciano na tej linji 239.000 km. i 
przewieziono w komunikacji powietrz- 
nej 151.000 ton towarów. 

W południowei Afryce najważniejsze 
linie ekspoloatuje brytyiska Union Air- 
ways, t. j, linja Johannesburg — Kap- 
sztad, Johannesburg — Durban — Port 
Elisabeth. Pozatem funkcjonują jeszcze 
linje West - African Airways, Northern 
Association Cy oraz Arrow Air Cy. 


powszednie od godziny 8-ei do 18-€j, akta 
zaś postępowania egzekucyjnego można 
przeglądać w Sadzie. 

Grzymałów, dn. 11 sierpnia 1933. 3282/K 


Km. 1626/33, Komornik Sadu Grodzkiego 
zamieszkały w Radziechowie, na zasadzie 
art. 602 K. P. C, obwieszcza. że w dniu 5, 
września 1933, o godzinie 10 przedpołu. 
dmierm odbędzie się licytacja publiczną 44 
Sągów drzewa opałowego, grabowego w 
lesie Dębiny, oszacowanych na łaCZ04 su- 
mę 1056 zł, które można oglądnąć w dniu 
licytacji w miejscu sprzedaży. w Czasie 
wyżej oznaczonym Cena wywołania bę- 
dzie połowa ceny szacunku — Radzie- 
chów, dnia 14 sierpnia 1933. Mieczysraw 
Rychwicki, komornik Sądu Grodzkiego, 

3283/K 


V. Km. 382/33. Obwieszczenie, Komornik 
Sądu Grodzkiego. Rewiru V. w Drohoby- 
czu, na zasadzie art. 662 K. P C. obwie- 
szcza. że dnia 30 sierpnia 1933, godz 10, 
odbedzie się publiczna licytącja ruchomo- 
ci. malezących do Samuela Hermana Aale- 
ra, w Drohobyczu, ul. Grunwaldzka w mie- 
Szkaniu, w Drohobyczu, składających się 
z urządzema domowego. zaś w magazynie 
żelaza, 300 kg drutu ,50 kg zawiasów, 20 
ram kuchennych, 33 błatów kuchennych 
lan. kompl. 6 kociołków mosiężnych, 15 
tuzinów dłutek. 40 osi do wozów, ocenio- 
nych mą łączną sumę 4.275 zł, Ruchomości 
te można oglądnać w dniu licytacji w cza- 
sie wyżej oznacz na miejscu Sprzedaży. 

Komornik Sądu Grodzkiego. Rewiru V. 


w Drohobyczu 3283/K 
I. Km. 1857/33. Ogłoszenie Komornik 
Sądu Grodzkiego. Rew. I. w Tarnopolu. 


Tadeusz Bernaczek, zamieszkały w Tarn0- 
polu, nl. Tarnowskiego. na mocy art. 602, 
603, 604 K P, C, ogłasza, Że w dniu 
25 sierpnia 1933 g. w Denysowie odbędzie sie 
sprzedaż z przetargu publicznego ruchomo- 
ści należących do Zarządu przymusowego 
majętności Denysów i składających się 
z około 355 kóp żyta, oszacowanych “ta 
łączną sumę zł 5.300 na zaspokojenie wie- 
rzytelności Herscha Packerą w Jastrzębo- 
wie. Powyższe ruchomości można ogladać 
pod wskaznym adresem w dniu licytacji. 
Tarnopol, dnia 7 sierpnia 1933 3284/K 


II. Km. 2096/33 Edykt lcytacyjny, Dnia 
18 września 1933. godz. 11 przedpoł. od- 
będzie się licytacja w biurze sądowem 
Nr. 40, realności whl. 73. gm, Kornalowi- 
ce. Najniższa oferta 37 zł, whl. 615 gm 
Kornalowice. Najuiższa oferta 545 zt. 
whi. 1298, gm. Kornalowice, Najniższa 
oierta 433 zł, whl. 1629, gm Kornarowice. 
Najniższa oferta 410 zł, Poniżej najniższych 
ofert sprzedaż nie nastąpi 

Komornik Sadu (irodzkiego, Rew, IL. 

Sambor. 14 sierpnia 1933, 3285/K 


I. Km. 1829/33. Ogłoszenie Komornik 
Sadu Grodzkiego v Tarnopolu, Rew. 1. 
Tadeusz Bernaczek, zamieszkały w 'TarHo- 
polu. ul. Tarnowskiego, na mocy art. 602. 
603, 604 K P, C. ogłasza, żę w dniu 
31 sierpnia 1933 r o godzinie tlutej (me 
później jednak niż w dwie godziny) w Tar- 
nopolu, wl Tarnowskiego odbedzie się 
sprzedaż z przetargu publicznego ruchomo - 
Ści należących do Markusa Fadena ı Laur) 
Friedman w Tarnopolu i składających się 
z urządzenią domowego i 1 patefon. osz- 
cowanych na łączną sumę zł. 1070 pa za- 
spokojenie wierzytelności Natalii 
w Tarnopolu Powyższe ruchomości mażnu 
oglądać pod wskazanym adresem w dniu 
licytacji 

Tarnopol. dnia 8 sierpnia 1933. 3286/K 

I. K:n. 1837, 1838/33 Ogioszenie Komornik 
Sadu Grodzkiego. Rew, I. w Tarnopolu. 


Zane | OW 
' ska 27. Audiencja do zawarcia ugody w 


Qa stycznia roku 1932 istnicie linja 
Leucyn — Kas -— Kapsztad. Samoloty 
kurusują na tei linii raz na tydzień i 
potrzebują 9 do 10 dni na przebycie 
całej przestrzeni. Oszczędność na cza- 


; akne AS. i pr ei komunikacij około 
Przed zawodami odbyła się na mieście ' Se wynosi przy tej 


złożyli * 
| tem. Pozatem łączy Europę z pomocną 


50 proc. w porównaniu z koleją i okię- 


Afryką linia włoska Neapol — Tripolis, 
francuskie: Marsylia — Algier, Marsy- 
lja — Tunis, Tuluza — Casablanca — 
Dakar. 


Noiowania giełdowe, 
(UEDA WARSZAWSKA, 


(Telefonem od naszega korespondenta.) 
Warszawa. 16 sierpnia. 


Dewizy (tranzakcje). 


Berlin 21325, Belgia 12485, Holan- 
dja 36105, Londyn 2953, Nowy Jork 
kabel 6'69, Paryż 3503, Szwajcaria 
17290, Gdańsk 11375, Włochy 47'05. 

Bank Polski płacił dziś za dolara zł. 
6'50, dolar w obrotach prywatnych zł. 
6'66, dolar złoty 899 i pół, rubel złoty 


irere 


AI. 


Tadeusz Bernaczek, zamieszkały w Tarao. 
polu, ul. Tarnowskiego, na mocy art. 602, 
6038, 6u4, K P. C. ogłasza, że w dniu 
18 sierpnia 1933 r., o godzinie 15-tej (nie 
później jednak niż w dwie godziny) w Tar. 
nopolu, u. Tarnowskiego odbędzie się 
sprzedaż z przetargu publicziego ruchomo- 
ści należących do Zarządu przymusowego 
majętności Deuysów wielki, i składających 
się z 250 kóp żyta, oszacowanych na łącz- 
ną siunę zł. 3.500 na zaspokojenie wierzy- 
telności Leiba  Hirschfelda w Leżajsku 
i Berischa Wagschala we Lwowie. Po. 
wyższe ruchomości można oglądać pod 
wskazanym adresem w dniu licytacji. 
Tarnopol, dnia 5 sierpnia 1933. 3287/K 


X. Km 109/33, Edykt licytacyjny, Dnia 
22 sierpnia 1933 o godz. 12 w południe we 


Lwowie, ul Legionów | 33, sprzeda się 
Pizez publiczna licytacię następujące 
przedmicty: ruchomości. Sprzedaż rozpo- 


czime się w pół godziay po czasie wyżej 
oznaczonym. W międzyczasie można obej. 


rzeć przedmioty wymienione na sprzedaz. } 


Komornik Sadu Grodzkiego Miejskiego 
we Lwowie. w. Kraszewskiego 5, 
Dnia 26 lipca 1933, 3268/K 


UPADŁOŚCI 


Lez. Sa 40/32/2, Edykt ugodowy .Otwar- 
cie postępowania ugodowcgo do majatku 
Seliga Fellbera, kupca w Jedliczu. Komi- 
Sarz ugodowy: Jan Kurowski, sędzia 
grodzki Sadu Grodzkiego w Krośnie Za- 
rządca ugodowy: Leib Gelb, kupiec, w Je- 
dliczu, Audjencja do zawarcia ugody 
w wymienionym Sądzie, dnia 28 paździer- 
nika 1932, o godz. 9'30 przed połudn. Cza- 
sokres do zgłoszenią wierzytelności do 25. 
października 1932, 

Sad Okręgowy Wydział I. cywilny 

Jasło, dma 24 września 1932, „3276 


T. Co, 11/33 Edykt Sad Okręgowy 
w Samborze po przeprowadzonej rozpra- 
wie w dniu 14 czerwca 1933, udziela 
dłużnikowi Aleksanacowi Rybickiemu, 
dzierżawcy dóbr w Płodhajczykach po my- 
šk Rozp Prez Rz. P. z 23 sierpnia 1932 
Nr. 72, poz. 652 Dz. R. P. odroczenie 
wypłat na jednoroczny okres gospodarczy 
po dzień 1 października 1934, mianując go 
równocześnie zarządca sądowym pod 
nadzorem Wydziału Powiatowego w Rud- 


kach, 
Sad Okręgowy Wydział I. 


Sambor, dnia 14 czerwca 1933 3277 


I. Co. 18/33. Sąd Okręgowy w Sambo- 
rze po przeprowadzonej rozprawie 14 
czerwca 1933, udzielą dłużniczce Wandzie 
z Ruebenbauerów Podolskiej, właścicielce 
dóbr w Sielcu, pa myśli Rozp. Prez, Rz. P. 
z dnia 23 sierpnia 1932 Nr, 72. poz 652, 
Dz. U. R. P. odroczenia wypłat na jedno- 
roczny okres gospodarczy po dzień 1 h- 
stopada 1934 pod zarządem sadowym Ka- 
zimierzą Berezowskiego w Samborze. 

Sąd Okręgowy 
Samhor, 7 czerwca 1933, 3278 


S 29/33/5 Edykt ugodowy. Otwarcie 
postępowania ugodowego do majatku Fran 
ciszka Będkowskiego właść, wasztatów 
ślusarskich we Lwowie, Kochanowskiego 
55. kupca  nieprotokołowanego Komisarz 
ugodowy Dawid Terkel. sędzia Sądu Okrę 
gowego we Lwowie. Zarządca ugodowy 
Witold Śłezanowski we Lwowie. Teatvń. 


wymienionym Sadzie biuro nr 23, dnia 2 
października 1933 o godz. 11 przed pol 
Czasokres do zgłoszenia wierzytelności do 
25 września 1933, 

Sąd Okręgowy 


Lwów, dnia 9 sierpnia 1933. 3289 
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Odpowiedzialny redaktor: 


Julian Bernadiuk, 


Papiery procentowe, 
3 proc. pożyczka budowlana 3925: 


proc. pożyczka stabilizacyjna 5% 
moc., pożyczka  inwestycyina z 
10450, 4 prou. państw, pożyczka PIĘ. 
imjowa dolarowa 50'10, Bank polsk 
84'75, 8 proc. obl. b, BGK. 1-a 93. 
aiz) 


Sekciarska ceremonia chrził 
we Lwowie. 


Nad stawem w FHołosku odbyła się 
otremonia chrztu nowych wyżiiawć v 
sekty „badaczy pisma świętego”, W% 
rzy zebrali się tam pod przewodnić 
wem starszego biata“, Marcina = 
na. Na wstępie ceremonii neoficj zt 
cili ubrania i wdziali długie, cieni” 
niebieskie koszule. Następnie razemi 
„Starszym bratem“ weszl do wodi 
Tu odbyły się około godzine trwające 
Iwudły wśród dźwięków psalmów, W 
re śpiewał zebrani na brzegu badacz? 
Na zakończenie obrzędu Ston wyg!” 
sił kazanie, poczem wszyscy „bada” 
cze" udali się do swego zboru pr” 
ul, Wybranowskiego, gdzie do wiec?! 
ra udbywało sę czytanie Pisma św. 


S ZORRO A ZEE ECO CZESI CZAD O AOC w R 


S.21/31/29/67 Sprawa konkursowa P% 
wszechnego Zakładu Kredytowego spól- 
dzielni we Lwowie zatwierdza się obm 
chunek dopłat de pracs 7 maja 1932 +, 
2759. Obiachunek można przegladnać 2 
sekrctariucie tut, Sadu ul, Rutowski:g0 p 
I p. drzwi Nr. 19. Wzywa się obięti= 
niu członków p. m. ust, 99 do uiszceć”%” 
dopłat do 14 dui do rąk p. zarzadcy, adW* 
kata dra Dawida Schreibera, Lwów. B 
jerowska 7. 33 

Sąd Okręgowy Cywilny, Wydział Ill: 

Lwów. dnia 15 lipca 1933. 

Sa. 117/31/94, Postępowanie  ugodow* 
dłużnika Adolfa Bodensteima, właściciek: 
składu instrumentów muzycznych we LW 
wie. ul, Lecjonów 37 jest zakończone. 

sad Okręgowy 

Lwów. dnia 3! marca 1933 


Sa. 121/31/105 Postępowanie ugodowć 
dłużnika prokoł, firmv Schweitzer i Falbć 
Skład obuwia we Lwowie“ oraz iei I** 
wnych spólników Zygmunta Schwejtzerś | 
Jakóba Falbla we Lwowie jest zakończ” 
ne. 335 


32991 


à Sad Okręgowy 
Lwów, dnia 13 majia 1933, 


FIRMY, 


Lez. Firm. 584/33, Rei. A. L Zmiań$ 
i dodatki do wpisanych już w rejom? 
handlowym firm. kupców pojedynczy“ 
i spółek. Z reicstru handlowego dla U% 
pojedynczych wykreślono firmę Les 
Nusscu, a wpisano ją jako jawną spółkę 
w rejestrze dla firm spółkowych pod 1" 
zwą Leser Nusseu. Przedmiot przedsi” 
bierstwa pozostaje niezmieniony Posiadt 
cezam’ powyższei firmy i jawnymi spół” 
kami są Scheindla Nussen i Salo Nase" 
Uprawnieni do zastępstwa i podpisywank 
firmy są Scheindla Nussen i Salo Nusse” 
którzy tę firmę podpisywać będa w **, 
suosób, że pod wypisaną firmą Lese 
Nussen lub wyciśnięta stampilją. spólnie? 
Scheindla Nussen Mb Salo Nusscn SW” 
podpis umieszcza. 

sąd Okręrowy Wydział I S. 2 

Złoczów, dnia 24 lipca 1933. 
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OGŁOSZENIA PRYWATNE. 


1 


42 


Il Ogłoszenie, 
KOLEJ ŻELAZNA LWÓW—-BEŁŻECĆ 
Spółka Akcyjna we Lwowie. 


na mocy uchwaly XLIIL Zwyczajneż? 
Walnego Zgromadzenia z dnia 17 czerw*? 
1933 r., ulega rozwiazaniu i przystępuie dy 
likwidacji Spółki. Stosownie do przepiś* 
art, 129 rozporządzenia Prezydenta Ró” 
czypospolitej z dnia 22 marca 1928 r Ù 

U. R P. Nr. 39, poz. 383). likwidatorow!- 
wzywają wszystkich wierzycieli Spółki du 
zgłoszenia swych pretensji w przewidziś” 
nym przez prawo terminie t. i w cię 

roku od daty ostatniego ogłoszenia na TF 


ce  likwidatorów Spółki, ul. Jagiclich, 
ska 5—7. 3000-* 
p A 


ZAGUBIONE DOKUMENTY, 


UNIEWAŻNIAM zaginione świadectwo doj’ 
rzałości z r. 1912. Konopka Józef Bent 
dykt. 325 

e 

PAMIĘTAJMY O CELACH I ZADA 


NIACH TOW. SZKOŁY LUDOWEJ 


Z drukarni „Słowa Polskiego", Lwów ul. Zimorowicza 15: 


